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Kraków, 20 stycznia. 

(Th.) Wspólna fotografia prezydentów dwu 
parlamentów, polskiego i niemieckiego, może je 
dnak, pomimo wszystko, być uważaną, jako 
piękny dokument historyczny. Przecież Gene- 
w i Locarno, a kto wie, czy nie także Thoiry, 
wywierają swój wpływ zbawienny na stosunki 
międzynarodowe. Dwa lata temu taka rzecz nie 
byłaby możliwą. Gdyby nawet „góra* była go 
towa do sprowokowania takiego symbolu chę- 
ci zbliżenia, „dolina“ nie byłaby się zgodziła. 
A obawa przed zdepopularyzowaniem się była- 
by powstrzymała każdego czynnego polityka, 
jeszcze nię gotowego i skorego do czynienia ze 
siebie ofiary „całopalnej* od podobnych poczy- 
nań. Dzisiaj ani p. Loebe, eni p. Rataj nie boją 
się o swoją wysoką pozycję polityczną, kiedy 
puszczają w Świat swoją podobiznę na jednym 
kartonie. Widocznie zaszła już duża i głęboka 
zmiana w nastrojach ludów, dla których tacy 
wysoko postawieni politycy mają chyba bar- 
dzo wydelikacone wyczucie. 

P. Loebe, coprawda, przybył do Polski w 
charakterze prywatnym, a nie oficjalnym. Przy 
był. jako gość swoich towarzyszów współpie- 
miennych, bo niemieckich socjalistów łódzkich, 
którzy obchodzą niezmiernie ważny jubileusz, 
bo aż — ośmiołetnią rocznicę swojego istnienia. 
Dla takich urządzeń trzeba mieć niewątpliwie 
duży pietyzm... 

No, mniejsza o ważność uroczystości, która 
sprowadziła p. Loebego do Polski. Im mnicj- 
sza jest tą ważność, tym większa jest ważność 
samęj wizyty. Jeśli wybitny polityk przycze- 
pia swoje poczynania do byle czego, to znaczy, 
że pragnie on tem silniej podkreślić samo po- 
czynanię, 

Przybył tedy p. Loebe do Polski właśnie i 
wyraźnie po to tylko, ażeby głośno powic- 
dzieć — Polsce, co on myśli o stosunkach pol- 
sko-niemieckich. A treść tego powiedzenia jest 
dla nas najzupełniej zadawalniającą. Lepsze- 
zo i pełniejszego uznania praw polskich do kory 
tarza nie trzeba wcałe. Stwierdza bowiem p. 
Loebe, że ten szmat ziemi, który pewne koła 
niemieckie pragną określić, jako Sporny, jest 
niewątpiwie etnologicznie polski. Na takie 
stwierdzenie można się powołać. A to dużo zna- 
czy. 

Ale p. Loebe dodaje jeszcze jedną uwagę, 
wypowiedzianą z dużą emfazą i siłą przekona- 
nia, mianowicie tę, że myśleć o zbrojnem do- 
chodzeniu tej, czy innej pretensji między pań- 
stwami byłoby zbrodnią. Tak Jest niewątpiwie. 
Kto by teraz myślał. o wojence, ten by musiał 
być napiętnowany, jako najohydniejszy zbrod- 
niarz, tylko także, a bodaj — że w jeszcze wię- 
kszej mierze, jako szaleniec, który należy do 
domu obłąkanych. 


Istotnie — kto dzisiaj nie jest pacviistą z mmo- 
ralności, musi nim być z rozsądku. Ostatnia 
wojna chyba okazała dobitnie, że nowoczesna 
wojna wcale, a wcale nie jest dobrym — intere 
sem. Przecież zwycięzcy stanęli nad przepa- 
ścią I muszą natężyć wszystkie swoje fizyczne, 
intelektualne i moralne siły, ażeby uratować 
swój nagi byt. Pokazało się, że nowoczesna 
wojna jest poprostu haniebną mordownią bez 
sensu, bez osobistego męstwa. A wojna jutrzej- 
sza, prowadzona za pomocą trujących gazów i 
niszczących bakteryj. będzie jeszcze stokroć o- 
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tycznych odwrócić ze zgrozą i ze wstrętem. 
Wojny kanibalów były z pewnością sto razy 
estetyczniejsze i moralniejsze, aniżeli te wojny, 
które mogą się w przyszłości odbywać między 
pozbawionymi wszelkiego ludzkiego uczucia i 
wszelkiej jakiejś myśli trucicielami naukowymi. 

Zapewne, o wojnie myśleć mogą teraz: ludzie 
chorzy, doszczętnie zdegenerowani, którzy już 
zupełnie i doszczętnie stracili to, co stanowi isto 
tę człowieczeństwa. 


TI jest dobrze, że jeden z bardzo wpływowych 
polityków coś podobnego stwierdził na teryto- 
rium polskiem, wobec polskiego audytorjum. 

Nie wolno naturalnie się łudzić: p. Loebe nie 
jest przedstawicielem wszystkich sfer narodu 
niemieckiego. Naród niemiecki rna, jak zresztą 
wszystkie inne narody, spory procent warja- 
tów i zbrodniarzy, którym uśmiecha się wo- 
jenka, tem bardziej, że w ostateczności znajdą 
oni pomieszczenie wygodne w „Hinterlaudzie*, 
P, Lvebe jest jednak tem, co Anglicy nazywają 
„representative man“. Przedstawia on, poza 
swoją partią, potężną zresztą i ogromnie wpły- 
wową, niewątpliwie większość intelektualistów 
niemieckich. przedewszystkiem tych, dla któ- 
rych polityka nie jest zwykłem oszukaństwem. 
ale „przedsiębiorstwem* odpowiedzialnem i ety 
cznem. P. oba przedstawia w swojem pań- 


Prenumerata: w Krakowie i prowincji mies. Zł. 4°40, kwrt. ZŁ 13:60 
w Krakowie z odnoszenium do domu „ , 480, 3 
Na prowineji: 
Zagranicą: z przesyłką pocztową „ „ 825 , 
Ogloszenia: Drobne ogłoszenia za slowo ZŁ. 015, wiersz. milimetr 
1-szp. Zł, 0°20, nadesłane Zł. 0760, wiersz milimetr. 1-azp. w akácie 
ZŁ 085, wiersz milimetr. 1-szp. na 1-szej stronie Zł. 1'—. gratulacja 
ZA. 10. inseraty zamiejsccwe o 86%. zagraniczne 10000 droższe 


su | | SMD GR 


Nr. 16 


| R 


„ 18:80 
, 16:00 


z przesyłką pocztową „ 00 
n 


Dziś w numerze: 


Senator i b. minister francuski De Mon- 
zie o mniejszościach narodowych. 
Kanclerz Austrji ks. Seipel w roli an- 


semity. 
Stal, spadek produkcji ropy w Polsce. 


Se nowelizacji rozporządzenia wa- 
loryzacyjnego. 
Listy z Brzeska, Cieszyna, Jasła i Wi- 


śnicza. 


stwie dużą siłę moralną. Z nim i jego pogląda= 
mi liczą się w Niemczech. 

Rzecz tedy jasna, że dla Polski tego rodzaju 
polityk jest ogromnym walorem. Tem bardziej 
należy żałować, że pewna cześć naszej opini 
publicznej próbuje przez tanie i niesmaczne wy. 
szydzanie jego wystąpień, osłabić jego autory- 
tet. Takie wyszydzania są poprostu głupotą 1 go 
dzą w żywotny interes państwa polskiego. Im 
więcej takich polityków jest w Niemczech 1 
wogóle wszędzie na "Świecie, gdzie się rozstrzy 
gają losy świata, tem lepiej dla Polski, która 
wrogich konfliktów nie chce i chcieć nie może. 

Wizyta p. Loebego w Polsce była ważuem 
zdarzeniem politycznem, a może się stać pule 
ktem zwrotnym w stosunkach polsko-nieiniec= 
kich, ieżeli nasza prasa nasirol się na ten sam 
ton zasadniczy, na który nastrojone były prze 
mówienia dostojnego gościa . A 


-Marsalek Seien ie anie domana sie wwoloonia Seimu pie zamierza domagać sj Mm 


aresztowanych posłów 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa. 19 I. (Sin.) Minister sprawiedli- 
wości p. Meysztowicz nadesłał na ręce mar- 
szulka Rataja pismo następujace: 

„Do P- Marszałka Sejmu Rzeczypospolitej, 
w miejscu. 

Mam zaszczyt zawiadomić p. Marszałka, 
że pos. Piotr Miotła i Feliks Hołowacz, zo- 
stali zatrzymani, pierwszy w Głębokiem, 
drugi w Wołożynie na fakcie dokonywania 
zbrodniczej działalności, skierowanej prze- 
ciw bezpieczeństwu państwa a  prowadzo- 
nej za dyrektywą obcych czynników za pie 
niądze, idące z zagranicy. Zatrzymanie ich 
nastąpiło na rozkaz podprokuratora przy 
sądzie apelacyjnym wileńskim. wydany łą- 
cznie z rozkazem o zatrzymanie pos. Tara- 
szkiewicza, Wołoszyna i Rak-Michajłowskie 
go i było niezbędne dla zabezpieczenia wy 
miaru sprawiedliwości oraz unieszkodliwie 
nia skutków przestępstw. Podpisano: mini- 
ster A. Meysztowicz. 

Z uwagi na zdeklarowaną treść powyższego 
pisma, dotyczącego posłów Miotły i Hołowa- 
cza, zarówno jak pisma poprzedniego, doty- 
czącego aręsztowania 3 poprzednich posłów 
białoruskiej Hromady, marszałek Rałaj nie 
ma zamiaru korzystać z przysługującego mu 
prawa z art. 21 konstytucji żądania wypuszcze 
nia na wolność aresztowanych, gdyż nie cnce 
brać odpowiedzialności za eweniualne przes 
szkodzenie wymiaru sprawiedliwości. 

Marsz. Rataj z drugiej atoli strony zażąda 
jak najszybszego zlożenia formalnego wnio- 
sku rządu o wydanie aresztowanych posłów, 


. Nowogródek, Stołpce, 


normalnej procedury parlamentarnej. Marsze 
lek Rataj oczekuje najdalej w ciągu dnia ju- 
trzejszego złożenia lakiego wniosku i dla.ega 
już teraz porozumiewa się z przewodniczącym 
komisji regulaminowej i nietykalności posel: 
skiej pos. Popielem co do odbycia posiedzenia 
tej komisji. Jak już wczoraj donieśliśmy w 
części nakładu, posiedzenie komisji zwołana 
zostało na 24 bm. 

Członkowie komisji zostaną wezwani na ta 
posiedzenie w drodze telegraficznej natych- 
miast po otrzymaniu przez kancelarję Sejmy 
formalnego wniosku o wydanie posłów. 


Nieporozumienie Janiędzy nin ejyzlowizem 
a premierem 


Warszawa. AW) O północy p. minister spra- 
wiedliwości odbył trzykwadransową konferen= 
cię z premierem w Bewederze. Konferencja da 
tyczyła masowych aresztowań, dokonanych 
wśród Białorusinów. W związku z tą konferen 
cią jedno z pism wyraża przypuszczenie, iż pa 
między premierem a ministrem sprawiedliwości 
wywiązało się nieporozumienie, co mogłoby się 
zakończyć dymisją p. Meysztowicza. 


Ji szisly z modu poseł aresztowany? ~ 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa. 10. I, (Sin) Wczoraj wieczorem rq 
zeszła się pogłoska o aresztowaniu jeszcze jed 
nego posła, mianowicie Jerzego Sobolewskie= 
go, Pos, Sobolewski został wybrany z okręgu 
Nieśwież i wchodził w, 
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" Sejm zwołany na”! 25. bm. 


= To 19 1. PAT. W dniu dzisiejszym 
kancelarja sejiuu rozesłala do wszysikich po- 
słów pismo treści następującej: Warszawa 19 
1. 1927. Do wszystkich Pauów Posłów! Posie - 
dzenie pienarne sejmu odbędzie się we wtorek 
dnia 25 1. br. o godziwie iðtej. Porządek dzien 
ny będzie Panom rozesłany do mieszkan w 
Warszawie. Marszalek sejmu: Balaj. 


Czy aresztowani posłowie zosta- 
ną wypuszczeni na wolność? 


(Telefonem od naszego korespondenta; 


Warszawa, 19 1. (Sin) W związku z areszto- 
waniem w kołach sejmowych budzi wiełkie 
zainieresowanie posiedzenie Sejom zwołane 
na 25 bm. Wedle opinji prawników, posłewie 
musza mieć możność spełuienia swych chov- 
wiazków och o ile mie zoslali wydanit 


Brak inicjatywy w 


| 


przez Sejm. TA mieć jednem słowem moż- 
ność przybycia do Sejmu. Na tej zasudzie zo 
alal w swoim czasie zwolniony z więzienia po 
seł komunistyczny Królikowski. Starsi parla- 
mentarzyści przypominają leż, że przed 40 la- 
ty został również zwolniony 2 więzienia poseł 
do parlamentu austrjackiego Srbayer, 
na posiedzeniu izby domagal się posel Daszyń 
ski, poparty solidarnie przez Koło połskie. 

Jak się dowiaduję, marszałzk Rataj prowa- 
dził dziś szereg rozmów z prawnikami w spra 
wie aresztowania posłów. P. Rataj postanowił 
nie podejmować żadnych kroków, w tej spra- 
wie, uważając że w tej sprawie miarodajne 
jest umotywowane żądanie min. sprawiedliwo 
ści, w któremm zaznaczone »ędzie wyraznie, że 
posłowie aresztowani zoslałi nie ża przestęp- 
stwo wynikające z pobudek »„dcowych, ale z ko 
rzyści materjalnych. 


min. sprawiedliweści 


Mowa sen. Ringia na posiedzeniu senaciici komisji 
budżetowej. 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa. 19. I. Sin. Dziś obradowała w dal | 
szym ciągu senacka komisja skarbowo-budżeto 
wa z porządkiem dziennym: budżet minister- 
stwa sprawiedliwości. Po referacie sen. Maka- 
rewicza (Ch. D.) wygłosił dłuższe przeniówie. 
mie sen. Ringel, który zaznaczył, że niedomaga- 
mia ministerstwa sprawiedliwości spowodowa- 
Re są szczupłością budżetu a także tem, że inini 
sterstwo sprawiedliwości nie zajmuje w Połsce 
tak poważnego i wpływowego stanowiska w 
składzie rady miuistrów, jak to się dzieje we 


Francji, gdzie minister sprawiedliwości z usta , 


wy, jako strażnik pieczęci państwowej, jest dru 
£4 osobą po premjerze i wicepremierze i jest 
stałym ich zastępcą. Przechodząc zaś do czyn- 
mości ministerstwa sprawiedliwości mowca o- 
świadcza, że ministerstwo sprawiedliwości dv- 
$ychczas nie wykazało żadnej inicjatywy. Do- 
tychcżas cały szereg przepisów konstytucji są 
tylko martwemi Nterami. dlatego że brak ustaw 
wykonawczych do tych przepisów. Daje Sie 
także odczuwać brak Trybunału konstytucyj- 
nego, któryby umiał rozstrzygać, czy ustawa 
hub dekret prezydenta lub rozporządzenia admi- 
mistracyjne władz uarusza przepisy konstyiu- 
£yjne, czy nie. 

Odnośnie do Rady prawniczej zaznaczył Sen. 
dr. Ringel. że w tej formie, w jakiej zostala u- 
tworzona, przynosi ona więcej szkody, niż ko- 


= fzyści. Uzurpuje sobie autorytet w oczach lud- 


Bi 


mia Żydów do sądownictwa, 


ności, który jej nie przysługuje, gtyż człon. 
kowie zależni są od nominacji ministrów, a nie 
gawisłość jej w stosunku do urzędników mini- 
mterstwa jest bardzo niewielka. 

Jakkołwiek mamy w Polsce cały szereg wybi 
fmych prawników-Żydów, tak na polu nanko 
Wem, jak też na polu praktycznego wykonania 
prawa, to jednakże dziwnym trafem nie zosta! 
əni powołani do Rady prawniczej. W Radzi. 
Brawniczej niema. ani jednego Żyda. Jest tu 
ukby kontynuowanie systemu nieprzyjmowa- 
lub przyjmowania 


kb w bardzo minimalnym procencie. Dzieje się 
p ERP UNE EE 


to z ujmą dla praw ludności żydowskiej, a także 

ze szkodą dla całego państwa. W Auglji Żyd. 
| lord Reading był przez całe lata najwyższym 
| sędzią, zanim został wicekrólem Indyj. W Ame 
ryce Żyd Brandeis jest jednym z najwyższycii 
sędziów republiki. We Francji, Włoszech i Ro 
landji Żydzi są prezesami sądów apelacyjnych, 
natomiast w Polsce naino ciągłych initerwencyj 
wciąż jeszcze prowadzone są w ministerstwie 
dwie listy kandydatów na aplikantów, - jedna 
| dla Zydów, druga dla nie-Żydów. 

Z kolei senator Ringel oimawiał sprawę ogra 
niczeń prawnych ludności żydowskiej, przy- 
czem zwraca uwagę, że na terenie Małopolski 
pokutuja jeszcze dwa dekrety cesarza austria 
ckiego, jeden z roku 1814, a drugi z roku 1546. 
ograniczające prawa | uości żydowskiej, w 
szczególności na polu językowem. 

W odpowiedzi na zarzuty sen. Ringla za- 


brał głos minister sprawiedliwości Mey szło- 
wicz, kłóry zaznaczył, że odnośnie do Rady 
prawniczej zamierzone byly także nominacje 


z pośród reprezentantów ludności żydowskiej. 
Wobec tego jednak, że Rada prawnicza iikwi, 
duje się, sprawa tych nominacv; tak samo jak 
nominacyj reprezentantów ludności ruskiej i 
innych narodowości, stała się bezprzedmioto- 
wą. Co się zaś tyczy sprawy aplikantów sądo- 
wych — zaznaczył pan minister — prowadze 
nie spisu dla celów statystycznych, uwzglę- 
dniające osobno kandydatury żydcwskie, by- 
ło potrzebnem ze względu na krytykę rządw 
ze strony ludności żydowskiej, że żydowscy 
kandydaci są pokrzywdzeri. W rzeczywistości 
jednak — mówi minister sprawiedliwości -« 
zamianowano w Warszawie około 25 procent 
aplikantów żydowskich. Ministerstwo sprawie 
dliwości mianuje aplikantów tyiko ua terenie 
b. zaboru rosyjskiego, natorniast w innych 
dzielnicach mianują aplikantów pezes cpoa 


czego 


cji, ale i stamtąd nie nadchodzą żadne skargi . 


| ze strony ludności żydowskiej. 


Wizyta ambasadora Chłapowskiego u Brianda 


Berlin, 19 1. PAT. „Taegliche Rundschau“ 
donsi z Paryża. że wczoraj późnym wieczorem 
ambasador Chłapowski odwiedził niespodzia- 
nie Brianda, któremu w toku rozmowy zwró- 
„Cil uwagę na zaniepokojenie jakie panuje w 
Polsce w związku ze sprawą twierdz niemiec- 
kich na Wschodzie. Briand miał w swej odpo 
wiedzi zaznaczyć, że delegacja nierticcka ocze 
kuje z Berlma nowych zleceń, gdyż dotychcza 
sowe propozycje niemieckie okazały się niewy 
starczającemi. Półoficjalny organ z Wilhelm- 


strasse zauważa, że wizyta ambasadora Chla- 


powskiego miała charakter „niespodzianki scę 
Dicznej,,, 


» 


| 
s 


Ekspose Brianda 


t 
i 
| (Telegram własny „Nowego Dziennika“) 
| 
i 


Paryż, 19 1. (P) Na dzisiejszem popołudnio- 
wem posiedzeniu komisji spraw zagranicz- 
nych parlamentu wygłosii Briand ekspose 
sytuacji zagranicznej. Główny nacisk polłozył 
minister na stosunki francusko-niemieckie. -— 
Minister zaznaczył, iż wobec sytuacji w Niem 
czech rząd francuski zajmuje stanowisko wy- 
czekujące ze względu na przewiekty ga 
binetów w Niemczech i niejasnaść co lo 
gramu politycznego przysziego rządu. 


© |, 


bja posłą | Miedziń- 
ABa wiska n min. poczt. 


Aina) ta ma $ 
bieżącego tyg 
posła Micdzińskief 
tów, poseł Miedi 


Zadania inwaiiddw ne m Żyć załatwione 
(Telefonem od naszegu Kerespondenta) 


Warszawa, 19 1. Sin.. Przed tawicieie zrią- 
zku inwalidów zwrócili się, jak wiadomo, do 
rządu ze skargą na niemożność zrealizowanie 
otrzymanych koncesyj ze względu na ograni. 
czenia zawarte w ustawie autvalkoholowej. — 
Ponieważ nowelizacja tej ustawy w drodze 
rozporządzenia prezydenta jest niemożliwa, 
gdyż ustawa o pełnomocnici ach tego nie 
przewiduje, zaś co do sejmu rząd z projektem 
noweli do tej usiawy nie występuje, wobec 
iego petycja inwalidów pozostać musi bez skaą 
óm 


Posiedzenie rady drzewnej 
(Telefonem od naszego korespondeata) 


Warszawa, 19 1. Sin. Pan minister rołni- 
ctwa Niezabytowski postanowił zwołać w cią- 
gu najbliższych dwóch tygodni  posiedzenię 
rady drzewnej, na którem omawiana ma być 
Sprawa ograniczenia wywozu drzewa w stanie 
okrągłym. 


——ogo— 


Atak na prez. Loebego 


Gdańsk. 19 1. (PAT) Podając mowę, wygło- 
szoną przez prezydenta par!taruentu niemiec- 
kiego Loebego w Lodzi o korytarzu polskim i 
jego polskiej ludności, tutejszy organ narado- 
wo-niemiecki .„bDanzinger Allgemeine Zei- 
tung“ wyraża oburzenie z poyon zdrady po- 
pełnionej wobec sprawy niemieckiej przez pre 
zydenta parlamentu niemieckiego w chwili, 
gdy problem korytarza jest głównym przed- 
wiotem rozinów politycznych. 

Takie oświadczenie, wygłoszone przez prezy 
denta parlamentu niemieckiego gdy wybitni 
politycy i historycy nietylko Niemiec ale i za 
granicy -- pisze dalej cytowany dziennik — 
uznają rdzennie niemiecki charakter korvla- 
rza jest sprzeczne z pulilycznym intero: Mn 
Niemiec”. 


Echa piehiscyiu w Sprawie pASZKOCÓWK, 


ala b. panu acych w Riemczech 


Berlin. 19, I. PAT. Wczoraj rozpoczął  tumaj 
obrady wyłoniony przez Reichstag trybunał 
weryfikacyjny w sprawie plebiscytu nad usta- 
wą o odszkodowaniu dła byłych panujących w 
Niemczech. Ogółem wpłynęło do trybunału 35 
zażaleń z powodu nienormalnego przebiegu 
głosowania. Ponadto rozpatrzono poszczególne 
wypadki naruszenia regulaminu plebiscytu, na 
które prasa w swoim czasie zwracała uwagę. 
a$o—— 


Rykow obawia się faszyzmu 
w pobliżu granic Rosji 


Wiedeń. 19. I. PAT. „N. F. Prese” donosi z Mo 
skwy, że przewodniczący Rady Komisarzy Lu- 
dowych, Rykow, wygłosił w Moskwie mowę, 
w której między innemi oświadczył, że wzinoże 
nie się faszyzmu w pobliżu granic Rosji i zama 
chy stanu w Polsce i na Litwie zawierają mo- 
żliwość konfliktu. Istnieje też  niebezpieczeń- 
stwo, że małe państwa bałtyckie będą używane 
za narzędzie przez państwa imperjalistyczie, 
jak np. przez Anglię. 


Rykow zakończył przemówienie usilne we 
zwaniem do zebranych, by popierali akc: do 
wania ciężkich samolot w Rosji, alb um 
Rosja wyposażoną jest tylko w «skie 


samoloty. 
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Do kobiet ; żydowskich w Polsce! 


Skupiajcie się 64 Zrzeszenia kobiet żydowskich 
dla popierania pracy kobiecej w Palestynie! 


W przededniu przybycia do Lwowa 9 stycz- 
miu br. wybitnej osobistości, a gorącego przyja 
dela odbudowy historycznej Ojczyzny Ży- 

generała  Deedesa — odbyło się kon- 
stytunjące Walne: Zgromadzenie pierwsżej Filji 
w Małopolsce, ti. lwowskiej „Zrzeszenia Ko- 
bist żydowskich dla popierania pracy kobiecej 
w Palestynie". Przypadek to symptomatycz- 
ny! Wizyta generała Deedesa i zapoczątkowa- 
me działalności „Zrzeszenia“ łączą się w idei 
nia tęj samej sprawie. Różnica poleza na 
Wm, że generał Deedes zwracał się swojemi 
słowy, pełnemi entuzjazmu dla naszej Erec 
Przyjaźni dla jego historycznych właścicieli i 
pragrienia rychłego dokonatiia dzieła odbudo- 
wy — do całego żydostwa w Polsce. zaś 
„Zręeszenie" apeluje wyłącznie do kobiet żydo- 
wskicł w Polsce. Bo czyż jest do pomyślenia 
dzieło to pacyfistyczne. bez krwi rozlewu, a ie 
dynie szlachetnym orężem kultury i pracy do- 
konywane — beż współdziałania kobiet? Wia- 
ra i wierność, tradycja i potrzęba serca, solidar 
ność i konieczność takazują tego. „Dziełem Ma- 
tek" być tna w pierwszym rżędzie odbudowa 
historycznej Ojczyzny — dla dzieci swoich, dla 
wuuków, prawnuków i najdalszych pokoleń Na 
rodu. Ta współpraca kobiet tu, w golusie, wyra 
zić się może w pierwszej linji we formie $wiad 
czeń materjalnych, świadczenia te są mimo 
wszelkie ciężary w innych kierunkach dla jed- 
nostki minimalne, bo wynoszą jeden złoty mis- 
sięczńie od każdej kobiety żydowskiej. Od 
każdej!! Bowień odbudowa Erec Izrael prze- 
stała dziś być zadaniem i obowiązkiem pew- 
nych żydowskich sfer towarzyskich, warstw 
społeczeństwa, lub stronnictw politycznych. 
Przestała nawet być ruchem w śŚcistem tego sło 
wa znaczeniu, gdyż z wyjątkiem „jutrzejszych'* 
ti. tych, którzy postanowili dia siebie, wzgłęd- 
nie dzieci swoich sprzeniewierzyć się 4U00-le- 
tniej przynależności do Narodu i światopo- 
glądu żydowskiego. Prócz małej garstki, cała 
żydostwo stoi dzisiaj za dziełem odbudowy Pa 
lestyny, jako historycznej Ojczyzny i “ARO 
szczęśliwego portu, dokąd zawina „uadliczbo- 
wi“ golusů i „ci, którzy w diasporze zasymi!o 
wąć się, czyli zniknąć tie chcą, lub nie mogą". 

Powody natury psychicznej, duchowej i ldst 
not least, ekonomicznej nakazują Żydoin naj- 


szybszego dokonania dzieła, jedynego w histo- 


rji ludzkości, którego speinienie samo już zinic- 
ni z gruntu psychologiczny iiastrój narodów 
wobec „wiecznego tułacza” 
nie ułatwi bytowanie pewnej części żydostwa 
„zagranicą? Ojczyzny. 


SZ. L. CITRON 


Galerja przechrztów 


hit Edward Zalkinson 
10) «s (Ciąg dalszy) 
& Nie rozumiem was wcale; już przeszło dwa 
tygodnie jak Indzie was utrzymują, dbają o wszy- 


„Stkie wasze wygody, a wy wcale nie wiecie, dla- 
* czego?» 
— A przecież tak jest — powiada Jes — nie 


wiem doprawdy, dlaczego tak się dzieje? 

+ To są — wyjaśnił właściciel gospody — ży- 
dzi, którzy są wielkimi filantropami, którzy sta- 
raja się spełnić, to co prorok nakazuje: Gdy zo- 
baczysz nagiego, masz go ubrać, a głodnego, masz 
go nakarmić włashym chlebem. 

— Czy tylko tyle? — spytał Jes? 

— Nie, nie to jest główną rzeczą, albowiem 
udzie ci troszczą się nietylko o ciało, lecz i o 
duśżę człowieka... 

— Cóż to ma znaczyć? 

— To znaczy, że chcą was wykierować. na czło- 
wieku, fd porządnego człowieka. 

Ta odpowiedź właściciela gospody uspokoiła Je 
sa. Wsżak kształcić się, by został człowiekiem, 
było jego marzeniem, było prawdziwym celem, 
dla którego tu przyjechał Nie mógł tylko zrozu- 
mieć, czemu tyle czasu poświęcają biblji, a nie 
przystępują odrazu do innych przedmiotów. Cho- 
ciat sprawa wydawała mu się niejasna, ale u- 
spokoił się, myśląc, że być może jest to takı zwy - 


Wszystkie te względy spowodowały kobiety 
żydowskie całego świata do wzięcia na się po- 
ważteł części świadczeń inaterjalnvcii dla pra- 
cy pro-palłestyńskiej. 

Różne. znane powody opóźniły obowiązko= 
wy edzia? w tej ofiarności kobiet żydowskich 
w Polsce, gdzie żyje przeszło trzy miliony Ży- 
dów, ti. około 600.900 kobiet, matron żydow- 
skich. Zorganizowanie tego wsnaniałego zastę 
pu postanowiły sobie pp. Posłanka Melzerówa, 
(Lwów) i Dr. Lewitowa (Warszawa). Minister- 
stwo Spraw Wewnętrznych zatwierdziło Statut 
na całą Polskę. Centrala w Warszawie odbyła 
swoje ukonstytuowanie w początkach grudnia. 

Lwów pierwszy staje jako „najważniejsza“ 
filja ż obowiązkiem zorganizowania całej Mato- 
polski. 

Choćby tylko jeden złoty. tj. 31 1/3 gr. dzien- 
nie i choćby tylko połowa pomienionej cyity 
ofiarodawczyfi! licź to kobiety żydowskie w 
Poisce zdziałać potralią taką sumą w Erec Izra 
el!! Stana wtedy godnie obok swoich siostrzyc 
w Ametyce, które, zorganizowane w .tladas- 
sie“, stworzyiy szczytne dzieło sanitarne, i- 
stħhe błogosławieństwo da kraiu, a budzące po- 
dziw i najwyższe uszanowanie u obcych. 

„Zrzeszenie“ objęło dziedzinę pracy społecz- 
no:wychowawczej — ż powodu braku fundu- 
szów zupełnie dotąd zaniedbane; w Eies -— a 
przeożtomnej. 

Praca ta „Ztzeszenia” będzie miała dwie pla- 
cówki: przygotowawczą tu, na terenie Rzeczy 
pospołitej, a wykonawczą — za wskazówkami 
i pod adresetn flistadruti Naszim Haiwriotn -— 
w Palestynie. 

Generał Deedes, znający stosunki, potrzeby i 
braki naszej Erec, dowiedziawszy się wd p. 
Melzerowej o powstałem „Zrzesżetiu kobiet ży 
dowskich w Polsce dla pracy ptopalestyńskiej'. 
uradowany tem, stwierdził, że jest to czyn, kið 
ry przy odpowiednim sukcesie finansowy: 
wydä ploh bogatszy, aniżeli laicz, wzgiędnie 
obcy stosunkom i wymaganiom Palestyny. do- 
cenić potrafią. 

Wydział wybrany z p. posłanką Melzerowa. 
jako przewodniczącą na czele daje rękojmię wy 
tężonej pracy. Wyniki tej ptacy zależą od zto- 
zuthienia i dobrej woli całej rzeszy kobież ży- 
dowskich we Lwowie i w całym kraju. 

Spodziewać się należy, że Kraków pośpie- 


xi za przykładem Lwowa, z utworzeniem filii. 


i temsaniem morzi , 


Zrzeszenia Robotników Żydowskich w Polsce 
dla pracy kobiecej w Palestynie. 


czaj panujący tutaj, i że nie można na to pora- 
dzić. 

Pewnego dnia, gdy Jes przyszedł do „uczelni 
biblji“, zobaczył stojącą w bramie kobietę średnie 
go wieku i zalewajacą się gorzkiemi łzami. Jes 
natychmiast poznał po ubraniu i zewnętrznym 
wygladzie tej kobiety, że nie jest ona ż Londynu, 
lecz pochodzi albo z Kosji, alba z Galicji. Nie na- 
myślając się długo, przystąpił do niej 1 przemó- 
wił po żydowsku. 

— (Czego płaczecie kochana kobiecino i czemu 
tu stoicie? 

— Oby oni tak chcieli żyć, jak ja tu chcę stać 
— odpowiedziała kobieta swym polsko żydow- 
skim djalektem — wszak tu miejsce nieczyste, 
wszak tu chrzczą żydowskie dżieci. I mego męża 
wychrżcili. Teraz jest u nich całą głową, a ze 
mną nawet nie chce mówić. 

Jes z początku niczego nie rozumiał, o 
kim i o czem żydówiia mówiła, ale wdał się z nia 
w dłuższą rozmowę i oto czego się od niej dó- 
wiedział: 

Kobieta z małego polskiego miasteczka przyby- 
ła przed kilku laty z mężem, który był kraw- 
cem, do Łoudynu. Przez pierwszy ezas mąż jej 
dosiawal jakoś robotę, mogli więc jako tako żyć, 
wprawdzie nie w dostatkach, ałe dawali sobie ra- 
dę, ale przez ostatnie miesiące stracił pracę. Było 
im bardzo żle, Mąż nad ranem wychodził z domu 
przez cały dzień. włóczył się po ulicach i późną 
nocą wracał z próżneńni rękoma do domu. Chyba 
rzucić się z mostu do rzeki... Pewnego Wieczora 
mąż wrócił z ulicy do domu w wesołym nastroju: 
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Lista Nr. 47 


Funduszu Łańcuchowego 


na rzecz Zydowskiezo Domu. Aka- 
demickiego w iŚrakowie. 


I. Markus Anisfeld z Jasła składa 15 zł, 

II. Dr Adolf Rieser z Chrzanowa składa M 
złotych. i 

HI. Dr Adam Schiiftler z Bochni składa % 
złotych. 

IV. Józef Friedmann sltada 5 50 zł. 

V. Szymon Spira sklada 50 zł. i wzywa o złą 
żenie odpowiedniej kwoły: 1. Maurycegw 
Kiihnreicha, 2. Józefa Sturmwindą. 

VI. Józef Brauss składa J0 zł i wzywa o złu 
żenie odpowiedniej kwoty. 1. Maurycego Woi 
la, 2. Salomona Wehlgesauga, 

Diamanta, 1. Salomona W cissenberga, 
Szmerla Elkina, 6. Chiela Paloge, 7. Firmę „2 
nit”, 8. Emanuela Bitnbauma, i 


VII. Marja Aleksandrowiczówna w Gorile 
cach składa 10 zł. i wzywa o złożenie odpow. 
dniej kwoty: 1. Dia Kazimierza Weissa, 
Bielsku, 2. Drów Holliindrów w Gorlicach, 
Prof. M. Blecha w Dąbrowej. 4. Józefa Fróhq 
licha, 5. Wacława Herschdórtera w Rzeszow 


VHI. Izrael Lindenbaum składa 30 zł. | 
IX. Bernard Berkelhammer z [arnowa skii 
a 30 zł. 

X. Karol Eisert z Łodzi składa 25 zł. 

XI. Henryk Fischgtund z Nowego Sącziy 
składa 20 zł. 

XII. Hanryk Mayer i Ska sklada 10 zł. i wzy 
wa o złożenie odpowiedniej kwoty: 1. Jwij 
Grossbarda we Wiedniu, 2. B, Klugmanna We 
Wiediiu, 3. Bruno Klugmanna we %wiedniu. 

XIII. Marceli Spritzer skłasła 10 zł. i wzywa 
v złożenie odpowiedniej kwoty: 1. Dra S. Ru- 
melta w Warszawie, 2. Dra F. Kińużlera w Ło 
dzi, 5. Dra M. Spaltza, 4. Inż. T. Kleinberga. 

XIV, Dr Edwatd Machaut składa 10 zł, “ 
wzywa o złożenie. odpowiedniej kwoty: 1. Dra 
Józefa Feliksa, 2. Dr Maryle Grünberg, 3. Dry 
Gizę Gutimanu. 

XIV. Dr. Hieronin Krug składa 15 zł 

XV. Dr Adolf Krakauc: składa 15 zł. 

XVI. Karol S$. Scheuer składa 10 zł. 

XVJII. Stowarzyszenie Podróżujących skła- 
da 10 zł. 

XVII. Albert Abeles sklada 10 zł. 


XIX. Dr. Albert Brandeis składa 5 zł. i wzyw 
wa o złożenie odpowiedniej kwoty: 1. Dra Hen 
ryka Schanzera, 2. Dra Samuela Se Ka lecką= 
rza w Bobowej, 3. Dra Izraela Srokę, 4. Dra 
Henryka Friedmanna, 5. Dia Zygmunta Faa 
stera, 6. Dra Henryka Ficundlicha w Krynice 
7. Dra Leona Silberberga, 8. Dra Leona Wana 
derera, 9. Dra Jakóba Herzoga. i 

POZO O E E EE 0 EWG ACK 


Koniec biedy. Spotkał się ze Żydami dobrego seri 
ca, którzy się bardzo nad nim litowali i przyrza« 
kli wystarać się dla niego o pracę, a tymczasem 
dali mu trochę pieniędzy na opędzenie komiecz+ 
nych wydatków na życie. Na drugi dzień przy” 
szedł do nich jakiś nieznany Zyd i odwołał jej 
męża do pracy. Od tego czasu mąż zawsze ranem 
edchodził do pracy, a wracał późną nocą. Zaczęli 
znowu żyć całkiem nieźle. Później coraz rzadziej 
pokazywał się w domu. Doszło do tego, że wpa- 
dał do domu raz na tydzień, rzucał jej pieniądea 
i znikał. Wydawało się jej to bardzo dziwnem. 
Zrozumiała, że jej mężowi coś się przydarzyło 4 
postanowiła za wszelką cenę wybadać. 

Pewnego razu wylała swe udręczone semcą 
przed swą sąsiadką także z Polski, a ona opowie 
działa jej, że jak się dowiedziała, istnieje w Lors 
dynie towarzystwo byłych Żydów, którzy sin 
teraz nazywają misjonarzami, którzy na 
rzecz zwracają uwagę, by wciągnąć biednych, W. 
nędzy pozostających żydów i ich wychrzcić. Ń 
kto raz wpadnie w ich ręce już się nie wydosta= 
nie, ponieważ zarzucają na swe ofiary takie siecie 
Sąsiadka wywołała w żonie krawca myśl, że kte 
wie może i lei mąż wpadł w ręce oweł bandy, 
Skończyło się na tem, że kobieta ta tak długo śię: 
dziła i badała, aż przyszła tu do tej „uczelni Dis 
blji“. Ale już po pierwszych odwiedzinach mą8 
jej udawał, że jej wcale nie zna, a gdy się roza 
krzyczała i zaczęła robić: skandale, 

„jej ksiądz”, 


(Ciąg dalery nastąpi) 


e. Maurycegją 
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T prawie nowelizacji rozporzadzenia waloryzacyjnego 


Z dniem 1. stycznia ustało prdiwo zwioki, u- 
dzielone rozp. waloryzacyinem Kasom Oszczce- 
dności i właścicielom nieruchomości do splaty 


długów. przerachowanych wedle tego rozpo- 


rzeni odchodzi do (irenlandji. 


rządzenia. Z dniem iym uzyskali zatem wierzy- 
ciele prawo bezzwłoczuego żądania wypłaty 
wkładek oszczędnościowych. oraz długów hi- 
potecznych, ciążących na nieruchomościach, nie 
podlegających ochronie łokatorów, to znaczy 
prawie wyłącznie na gruntach wiejskich. (Po- 
życzki zabezpieczone na domach, podlegają- 
cych ochronie lokatorów, płatne będą dopiero i 
stycznia 1928) O ile Kasom Oszczędności i Ban 
kom powinna spłata wkładek oszczędnościa- 
wych przyjść z łatwością z powodu bardzo ni- 
skiej, bo załedwie 5-procentowej waloryzacji 
tychże, to kategorii dłużników, majacych obec- 
nie spłacić swoje długi, to znaczy właścicielom 
nieruchomości, jednorazowa spłata całego dlu- 
gu przedstawiać będzie poważne trudności ze 
względu na brak wołnej gotówki, Jeśli uwzglę- 
dnimy ogólną sumę tego rodzaju długów w ca- 
łem Państwie. to nasunąć się inuszą wątpliwo- 
ści, czy przy obecnym braku wolnych kapita- 
łów wogółe możliwem będzie spłacenie tych 
długów, jeśli wszyscy wierzyciele skorzystają 
istotnie że swego prawa zażądania natychinia- 

ej zapłaty. 

zięki osobistemu zarządzeniu Prezydenta 
Rzeczypospolitej «ozpatrywało Ministerstwo 
Skarbu tę kwestję na tej platformie, że spłata 
długów hipotecznych zostałaby rozłożona na 
dłuższy okres czasu, a wzamian za to przyzna- 
noby wierzycielom podwyżkę waloryzacii i e- 
wentualnie wyższe odsetki. Ta podsiawa no- 
welizacji rozp. waloryzacyjnego byłaby o tyle 
właściwą, że uwzględniałaby w równej mierze 
interesy obu stron, t. j. dłużników i wierzycieli. 


Niestety, z niewiadornych powodów zaprzesta- 
ło Ministerstwo Skarbu wszelkich przygoto- 
wań do zmiany rozp. waloryzacyjnego, Z tem 
dziwnem umotywowaniem, że sprawa ta przed- 
stawia tyle trudności, iż musi się nią zająć sam 
Sejm. Stanowisko to jest niezrozumiałe, gdyż 
właśnie z powodu tych trudności, polegających 
głównie na braku materiałów informacyjnych, 
co do ogólnej sumy i warunków zadłużenia. o- 
raz co do możliwości spłaty, koniecznem wy- 
daje się, aby przed powzięciem decyzji przez 
Seim. Rząd dostarczył potrzebnych danych sta- 
tystycznych. 

Sprawa ta jest ważną nie tylko ze względu 
na ujemny wpływ, jaki na stosunki kredytowe 
w Polsce wywrzeć musiałyby masowe spłały 
długów hipotecznych w ciągu krótkiego czasu, 
ale i ze względu na ujawnione przez życie licz- 
ne wady i braki rozporządzenia waloryzacyjne- 
go, wynikające głównie z mylnego ujęcia usta- 
wy przez autorów tego rozporządzenia. Uwzglę 
dniając obecne zubożenie gospodarcze dłużui- 
ków, usiłowali oni rozwiązać problem walory- 
zacji przez obniżenie wierzytelności, zamiast 
pójść drogą odłożenia spłaty tych wierzytelno- 
Ści na okres dalszy, względnie rozłożenia ich 
na raty. — Drugim zasadniczym błędem była 
przedwczesna wiara w definitywną stabiliza- 
cię złotego, skutkiem czego zaniedbano ustalić 
wyniki waloryzacji w pieniądzu o stałej warto- 
ści. Oba te błędy wpłynąć musiały bardzo uje- 
mnie na stosunki kredytowe i na clięć oszczę- 
dzania, podrywając zaufanie w nienaruszalność 
własności prywatnej. Nowelizacja rozporządze- 
nia waloryzacyjnego w kierunku usunięcia naj- 
ważniejszych braków jego przyczyniłaby się 
niewątpliwie do przywrócenia tego zaufania. 


Dr. B. Seiden. 


CIENIE. 


Latajacy dygnitarz 


Przez kraj cały wzdłuż i wszerz 
Tam i z powrotem 

Latasz sobie samolotem. 

A gdzie masz potrzebę, lub chcesz, 
Tam sobie spadasz 

I naocznie, sam badasz, 

Czy się podwładnych zgraja 

Do ukazów Twych dostraja. 
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Lataj sobie, Sokole, aż miło! 

Karz podwładnych, gdy czynią, jak nie trza, 
Byle był ład i byle się nie kończyło 

Na... psuciu benzyuą powietrza. — 


Jotes. 


Ze sceny i estrady 


— Z KRAKOWSKIEGO TEATRU ŻYDOWSKIE 
GO. Dziś we czwartek 20 bm. dalsze przedstawie- 
nie „Sędziów“ i „Daniela“ St. Wyspiańskiego, któ- 
re pod reżyserją p. Antoniego Piekarskiego cie- 
szą się u publiczności niesłabnącem powodzeniem 
Wystawienie tych dwóch utworów Wyspiańskie- 
go wywołało wielkie zainteresowanie także wśród 
inteligencji polskiej. Na dzisiejsze przedstawienie 
ważne są zniżki. 

— Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. Dziś we 
czwartek i jutro w piątek urocza sztuka Jewrei- 
nowa „Fo co najważniejsze, której obecne wzno- 
wienie przyjęte zostało równie gorąco przez pu- 
bliczność jak krytykę. Próby z „Uśmiechu losu“ 
Włodzimierza Perzyńskiego dobiegają końca. Re- 
żyseruje p. Sosnowski, premjera w sobotę. 

— TEATR POPULARNY „NOWOŚCI*%. „Księ- 
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Żna cyrkówka' grana jest dziś WE czwartek i 49» 
dziennie o 730 wiecz. W najbliższym czasie uł“ 
biony „Kopciuszek“ w inscenizacji p. Zbuckiego 
który odtwarza jedną z głównych ról. W niedzłie 
lẹ o 330 pop. po cenach zniżonych „Adieu Mimi” 

— JERZY LAPEWICZ, znakomity pianista È pe 
dagog, wystąpi w Krakowie tylko jeden raz £ 
to we czwartek, 27 bm 

— WIELKI KONCERT, poświęcony twózczości 
Wł. Żeleńskiego, który odbędzie się w piatek Si 
stycznia w sali Starego Teatru zapowiada się im 
teresująco. Program złożony z najpiękniejszych 
kompozycyj znakomitego twórcy, który był shie 
bą muzycznego świata krakowskiego, wykonają, 
najlepsze siły wokalne Krakowa, tudzież połącze: 
ne chóry: Krakowskiego Tow. Muzycznego, Kras 
kowskie Echo i Krakowski Chór Akademickt.: 
Bilety wcześniej do nabycia u J. Lipskiego, Sias: 
kowska B. 

— JEDYNY KONCERT ALFREDA PICCAFE- 
RA, najsłynniejszego współczesnego śpiewaka, tei 
nora największych oper Europy i Ameryki, o 
będzie stę w niedzielę, 30 bm. w Starym Teatrze: 

— WIECZÓR AUTORSKI znanego krak, Mtera 
ta Juljusza Feldhorna odbędzie się dzić we cawar“ 
tek w sali Kolegium Wykładów Naukowych (Ry- 
nek gł. Linja A-B, 1. 39 II p.) o godzinie 7 wieczór. 


REPERTUARY TEATRÓW KRAKOWSKICE 


KRAKOWSKI TEATR ŻYDOWSKI (Bocheńska 25 
(pocz. o godz. R wiecz.) 
Czwartek: „Sędziowie“ i „Daniel“. 


TEATR MIEJSKI IM. J. SŁOWACKIEGG 
(pocz. o godz. 7'30 wiecz.) 

Czwartek: pop. „Betleem polskie“ (szkolne „b 
godz. 330); wiecz. „To co najważniejsze", 

Piątek: „To co najważniejsze", 

TEATR POPULARNY „NOWOŚCI* 
(pocz. o godz. 730 wiecz.) 
Codziennie: „Księżna cyrkówka* z E. Gistedt. 
REPERTUAR KINOTEATRÓW 

BAGATELA: „Znak Zorry" Donglas Fairbanks 

NOWOŚCI: „Listy, które go nie doszły”, 

PROMIEŃ: „W imieniu cara“. 

SZTUKA: „Harold ma pecha", 

UCIECHA: „Królewicz fiołków“, komedja w 
10 aktach. W rolach gł Harry Liedtke, Lili Da- 
gower i Ernest Vęrebes. 

WARSZAWA: „Dwaj malty“ (Złodzieje z Pa- 
ryża). 
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— SJONISCI, CZŁONKOWIE KLUBU „TEL 
AWIW‘, zbierają się dziś we czwartek wieczorem 
Przybycie obowiązujące. 

— ZWIĄZEK ŻYD. MŁODZ. AKAD. U. J. „GOR 
DONJA“ (Dietla 105). Dziś, we czwartek o godz. 
8 wiecz. Zebranie dyskusyjne z referatem tow. 
Borowoja z Palestyny n. t. „Ruch robotniczy w 
Palestynie“. 

— PRZEDŚWIT HASZACHAR. Dziś we czwar- 
lek odbędzie się plenarne zebranie członków z re- 
feratem kol. Franta na temat: „Achad Haam“ Po- 
cząiek o godz. 7'30 wieczór 


Gazeta która dochodzi za darmo 
do rąk swych odbiorców 


Jest nią „Atuagogolliutit gazeta Eskimosów 
PG. Redaktorem jej jest Christoffer 

minghe, który niedawno był w Kopenhadze i tam 
w gronie swych kolegów opowiedział parę szcze- 
gółów o redagowanej przez siebie gazecie. Tytuł, 
którego napewno nikt tak łatwo nie wypowie, o- 
snacza. „Za darmo rozdawana gazela“. Sprawa 
bowiem przedstawia 


$e nie płacą wcale prenumeraty, lecz dosiają ga- 
setg za darmo do domu. W rzeczywisiości jednak 


wszystkie koszta gazety pokrywa kasa państwo- | 


wa w Grenlandji, która w tym celu nakłada na 
wszystkie towary specjalny podatek. Gazela gren 
łandzka nie jest podobną do gazet europejskich, 
albowiem mału poświęca miejsca wydarzeniom 
dmia, a więcej sprawom wychowania i wykształ- 
enia Przyczyną tego jest chociażby ta okolicz- 
mość, że są miejscowości, do których gazeta do- 
chodzi dopiero po roku od czasu jej ukazania się. 
Między wschodnią a zachodnią Grenłandją niema 
powiem żadnej możliwej komunikacji, dlatego wy 
wyła się gazetę do Darji, a stamiąd znowu mo- 
Nakład tej gazety 
wynosi 2500 egzemplarzy. Jesi więc najbardziej 
poczytną gazetą, skoro się zważy, że w Grenlandji 
mieszka 5,000 Eskimosów. Gazeta posiada też i- 
lustrację, ale klisze wyrabia się na miejscu, a 
sau redakior jesi cynkogruiem, posługując się 


przylem zamiast eleklryczności słońcein. W dru- 
karni pracuje trzech zecerów. Obecnie, ponieważ 
redaktor bawi w Kopenhadze, gazeta nie wycho- 
dzi. Ale to dla stosunków eskimoskich nie nie 
znaczy. Gazeta wychodzi w stołecznem mieście 
Grenlandji w Godhop. 


Dem w Monachium, w którym straszą duchy 


Widocznie w ostatnich czasach wzmogła się 
bardzo aktywność duchów, albowiem prasa 
wciąż przynosi sensacyjne wiadomości o do- 


się w sposób następujący:.| "Ach, w których straszą duchy. Ostatnio Mona 


Odbiorcy tej jedynej na Świecie gazety nietylko, | 


chjum zademonstrawało nam tego rodzaju sen- 
sację. Wdowa po jakimś lekarzu zamieszkiwu 
je przy Augustinstrasse mieszkanie, składające 
się z czterech pokoji i kuchni. Jeden pokój wy- 
najmywała studentowi. Kucharkę swoją odpra- 
wiła, a na jej miejsce przyjęła starszą dziew 
czynę. Pewnego dnia ktoś się zgłosił do daw- 
nej kucharki, a zgłosił się wtenczas, kiedy w 
domu była tyłko nowa kucharka i student. O 
godzinie 6 tego samego dnia zaczęły dopiero du 
chy w tym domu harcować. Ciągle dzworii 
dzwonek, chociaż nikogo nie było rzy 
drzwiach. Ale po 8-mej dopiero prawdziwe za- 
częło się piekło. W pokojach unosiły się w po- 
więrzu rozmaite przyrządy, wazy, talerze, ktoś 
wyrzucił z kufra służącej wszystkie jej rzeczy. 
a niewidzialna ręka wlała do łóżka wdowy 
szklankę wody. Przywołano policję, która skon 
statowała wszystkie te fakty, ale cóż policja 
potrafić może przeciw duchom? 


| 


Zwrócono się po wyjaśnienie, do znanego ba- 
dacza okultyzmu Schrenk-Notzinga, który skon 
statował tylko wypadek tzw. telekinezji. Zjawi 
sko to polega na tem, że ludzie, zwłaszcza ko- 
biety mogą swe myśli urzeczywistnić w ten 
sposób, że przedmioty poruszają się bez dotyku 
widzialnych rąk i to na odległość nieraz bar- 
dzo wielka. Sain ziawiska tego nie zaobserwo- 
wałem, a Schrenkowi-Notzingowi uwierzę tyl- 
ko wtenczas, skoro moja stenotypistka nagle 
bez mojej pomocy uniesie się w powietrze... 


Bęstjalski mord na tle erolycznom 


Tymi dniami zakończył się senzacyjny proces 
w Leoben, który pod względem zgrozy przewyź- 
sza wszelkie dotychczasowe procesy tej dziedziny. 
Do rodziny Lindnerów wkradł się młody przy- 
stojny maszynista Jerzy Schiirer, który rozkochał 
w sobie matkę siedmiorga dzieci Bertę Lindner, 
a równocześnie nawiązał stosunek z jej 14-letnią 
córką Brunhiłdą Lindner. Obie kobiety do spółki 
ze swym gachein postanowiły usunąć z drogi sta- 
rego ojca i męża. Podczas usiłowanego morder- 
stwa starego Lindnera matka trzymala świecę a 
córka pastwiła się nad broczącym we krwi swym 
ojcem. Po dłuższej rozprawie sąd na podstawie 
werdyktu ławy przysięgłych zasądził Schirera na 
18 lat więzienia, matkę Bertę Lindner na 15 lat 
więzienia córkę zaś uwolnił, przyjmując u osta- 
tniej pomieszanie zmysłów oraz działanie pod 
nieprzepartym przymusem. Werdykt ławy przysię 
głych oraz wyrok trybunału wywołały senzację 
1 liczne komentarze wiedeńskiej prasy. 
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Stały spaciek produkciiropy 


Projekt importu ropy rumuńskiej 


(Kor. wł.) Drohobycz, w styczniu. 

Od przeszło pół roku odczuwa się dobitnie 
w polskim przemyśle naitow;m stały spadek 
produkcji ropy, który mimo intensywnych: 
wierceń, spowodowanych wysoką ceną ropy, 
nie daje się zahamować i usunąc. Ogólna od- 
tłoczona produkcja ropy siodła borysławskie- 
go wyniosła w listopadzie ub. r. 4258 cystern 
Po 10 tou marki borysławskie; a więc o 50 
cystern mniej niż w pażdzierniku. W kwiet-. 
niu ub. r. produkcja dzienna przeciętnie wyno 
siła 153 wagonów, w maju 150, w czerwcu i 
lipcu 149, w sierpniu 144, we wrześniu 143, w 
październiku 138. Tego stalego spadku pro- 
dukcji nie możną kłaść na barb spadku wier- 
tnictwa, gdyż przeciwnie w ostatnich miesią- 
cach wysoka cena ropy docnodzaca do 230 do 
łarów za wagon pobudziła wlaścicieli kopalń 
do intensywnej eksploatacji szybów produk- 
cyjnych. tudzież spowodowała ponowne uru 


chomienie całego szeregu szybów od lat zanie | 


chanych. Przyjąć więc należy jako powód 
spadku produkcji powolne wyczerpywanie się 
dotychczasowych złóż naltowych, podczas gdy 
nowe tereny naftowe, wobec nielicznych i cha 
otycznych prób wierceń pionierskich, nie zo- 
stały dotąd jeszcze odkryte i zbadane. 
Powyższy stan rzeczy duprowadził do tego, 
że rafinerje polskie w przeważającej ilości dla 
braku ropy wyzyskują tylko połowę swej 


zdolności przeróbczej, a nawet i mniej, a nie- | 


które w zupełności swój ruch zastanowiły 
(Krosno. Dziedzice, Peczeniżyn, Polska Nafta 
Iwonicz), a cena surowca wzrosła do tego sto- 
pnia, że dalsza przeróbka ropy nie odpowiada 


kalkulacji rafineryjnej i naraża przemysł ra- į 


fineryjny na znaczne straty. Z tego też powo- 


du wspólna organizacja kartelowa polskiego ; 


przemysłu naftowego nie może dojść do skut- 
ku, a dotychczas istniejący karlel został robi- 
ty i nie ulega żadnej watpliwości, że taki stan 
rzeczy grozi poważną katastrofą dla całego 
przemysłu naftowego. Jako środek sanacyjny 
zaproponowała podczas ostatnich pertraktacyj 
kartelowych jedna z największych rafineryj, 
która jest również producentem surowca — 
import ropy, wzgl. produktów (t. zw. pacury) 


z Rumunji — kraj ten jest w tem szczęśliwem , 
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Masza eskadra handlowa przy piaty 


Jak się dowiadujemy ze Źródła miarodajnego, 
5 naszych statków handlowych, zakupionych swe- 
go czasu we Francji przez Rząd polski, nietylko 
Erzybyło do Gdyni, lecz odeszły już z portu z ła- 
dunkiem. Statki obliczone są na 2,800—3,00 ton, 
w sumie tonaż ich wynosi 15,000 ton. Ponieważ 
koszt jednej tonny obliczono na 10 funtów — ca- 
łaść więc wynosi 140,000 funtów. Statki wspom- 
iane będą narazie kursować nieregularnie do 
portów bałtyckich, a również Francji i Anglii. 

Kierownictwo naszej marynarki handlowej zo- 
stało powierzone przedsiębiorstwu państwowemu 
p. n. „Polska Żegluga Państwowa”, na czele któ- 
rego stoi p. Dyrektor Rummel. Rząd, decydując 
się na ten krok, mimo, że zazwyczaj przedsię- 
biorstwa żeglugowe państwowe źle prosperują, 
miał na celu pobudzenie inicjatywy prywatnej do 
podjęcia na własną rękę rozbudowy naszej floty 
handlowej. 

Poza statkami wyżej omawianymi Rząd zamó- 
wił na stoczni gdańskiej 2 luksusowe statki pa- 
sażerskie. Budowa statków została już rozpoczę- 
ta. Będą one kursowały pomiędzy Gdańskiem, 
Helem i Gdynią — na linji, gdzie dotychczas kur- 
sowały jedynie statki pod bandera gdańską. 


O nową formę kredytu 


Zastaw zarejęstrowany na ruchomościach. 

Dążąc da ułatwienia stosunków  kredytowyth 
Ministerstwo Skarbu, wykazujące ostatnio wielką 
ruchliwość postanowiło wprowadzić w życie no- 
wą formę kredytu handlowego, zabezpieczonego 
na towarze, pozostającym w posiadaniu dłużnika. 


położeniu, że produkcja ropy z powodu płyt- 
kich wierceń jest tam bardzo tania, a ponadto 
obfitsza, niż u nas, to też ceny ropy w Rumu- 
nji wynoszą około 70 centów amer. za 100 kg, 
co nawet doliczając cło importowe i fracht do 
rafineryj polskich daje niższą cenę od obec- 
nych cen w Polsce. 

Zarzut producentów ropy, że import ropy ru 
muńskiej może zaszkodzić krajowej produkcji 
nie da się poważnie utrzymać i obronić, gdyż 


SPODARCZY 


import ropy mógłby być dopuszczony tylko do 


wysokości alimentacji w surowiec rafineryj, 
nieposiadających ropy i to aż do odwołania 
i pozostawałby pod kontrolą Rządu, a roz- 
dział tego surowca mógłby być przeprowadzo 
ny przez wspólną organizację kartelową, a 
więc przez organizację, w której producenci 
ropy uczestniczą w 85 proc. i gdzie mogliby 
mieć kontrolę, jakoteż ewidencję, w jakich ilo 
ściach i w jaki sposób importowana ropa by- 
łaby zużytą. Jest to jedyny sposób wyjścia 
z obecnej sytuacji, gdyż umożliwiłby rafiner- 
jom wykorzystanie capacitas swych fabryk w 
100 proc., dałby zajęcie kilku tysiącom bezro- 
botnych, a zarazem przyczyaiłby się do pota- 
nienia kosztów produkcji, a temsamem i obni- 
żenia cen w kraju, tudzież do intensywniejsze 
go eksportu produktów naftowych. Technicz- 
ne przeprowadzenie tego importu nie przedsta 
wiałoby również żadnych trudności, gdyż mo- 
że być dokonane przez rządy obu państw w 
drodze kompensaty (ropa za węgiel) i przy hi- 
perprodukcji ropy w Rumunji dałby się ła- 
two uskutecznić. O-r. 
ZWYŻKA CEN ROPY 

Rafinerje, chcac zdobyć surowiec, przelicy- 
lowują się przy zakupach ropy surowej, wo- 
bec czego podniosła się jej cena na 230 do 240 
dol. za wagon dziesieciotouowy (ropa bory- 
slawska). Rafinerzy podniesli ostatnio ceny 
nafty w związku ze zwyżhą ropy o 6 złotych 
na 100 kg., spodziewana jest również zwyżka 
cen wszystkich innych przetworów naftowych 
Kartel naftowy znajduje się juź w siadjum 
zupełnej likwidacji, przemysłowcy naftowi za 
mierzają jednak podobno stworzyć wspólne 
kiura sprzedaży dla niektórych produktów na 
ftowych. f 


—— 


Podług projektu umowy kredytowe zawierane be- 
da w formie piśmiennej bądź notarjalnej bądź też 
prywatnej, na której podpisy będa poświadczone. 
Umowa zawierać będzie sumę zastawu i ścisłe 
wymienienie przedmiotu zastawu. Przedmiotem 
zastawu mogą być wyłącznię towary, znajdujące 
sie w posiadaniu firmy ubiegającej się o kredyt, 
względnie znajdujące się do dyspozycji u osoby 
tr zeciej. 

Zawarcie umowy zostaje ujawnione w rejestrze 
handlowym firmy, przez wpisanie odnośnej 
wzmianki. Sąd może prowadzić specjalny rejestr, 
jednakże w rejestrze handłowym musi być adno- 
tecja iż towary firmy są już obciążone. 

Należność wynikająca z umowy zastawu reje- 
strowego należy do kategorji wierzytelności n- 
przywilejowanych, jak podatki skarbowe. 

Zastaw rejestrowy może być ustanowiony ró- 
wnież w ten sposób, że rozciagać się będzie na 
towary, otrzymane z przeróbki towarów, będą- 
cych pierwotnie przedmiotem zastawu. 

Projekt ten posiada doniosłe znaczenie, gdyż 
stwarza możność wierzyciełowi  skontrolowania 
w rejestrze handlowym, czy firma, której chciał- 
by pożyczyć pieniądze nie jest zbyt zadłużona. 


Kapita obey W naszym przemyśle drzewnym 


Z pośród referatów, wygłoszonych na Zjeździe 
przemysłowców drzewnych, zasługuje na uwagę 
referat p. B. Kryglera o kredytach  przemysło- 
wo- drzewnych 

Referent omawiał krytyczne położenie naszego 
przemysłu drzewnego wywołane. brakiem kapita- 
łu obrotowego, który nie został uzyskany w cza- 
sach dobrej konjunktury dla polskiego drzewa 


— 
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skutkiem braku podtrzymania przez ówczesne rzą- 
dy. Obecnie przemysł drzewny pozostaje w ścisłej 
zależności od kapitału zagranicznego przenikają- 
ctgo do nas za pośrednictwem firm zagranicznych 
i gdańskich, które dzięki temu eksploatują nasze 
dzewnictwo i nie daja mu możności stanięcia © 
własnych siłach. Fatalne te stosunki mogłyby, 
zdaniem referenta, ulec zmianie nu korzyść, gdy- 
by Bank Połski, w którym przemysł drzewny ko- 
rzysta dotychczas z kredytów w slosunku zale- 
dwie 1 proc. do ogólnie przyznawanych, udzielił 
drzewnictwu większych kredytów bezpośrednich, 
oraz ułatwił kredyt redyskontowy, dalej przez 
przyspieszenie wprowadzenia w życie projekto- 
wanej ustawy o rejestrowym zastawie towarów, 


| w końcu przez rozszerzenie kredytu frachtowego, 


craz kredytu wekslowego w odniesieniu do nale- 
¿ności za surowiec z lasów państwowych; Ww 
związku zaś z możliwością przyciągnięcia po- 
ważniejszych kapitałów zagranicznych chciałby, 
referent przyspieszyć realizację projekiu stworze- 
1ia specjalnego banku drzewuego. 


UTWORZENIE BIURA BADANIA CEN ULE- 
GNIE ZWŁOCE. W związku z nastąpić mającem 
uajpóźniej d. 29 bm. rozpoczęciem działalności 
przez Ankietę do badania kosztów produkcji, — 
uledz zwłoce utworzenie biura badania cen. 

Wyniki prac nad badaniem kosztów wydobywa- 
nia węgła, prowadzone od kilku miesięcy w mia, 
spraw wewnętrznyci,— przekazane być mają An* 
kiecie do badania kosztów produkcji. 

SĄDY GIEŁDOWE CHCE WPROWADZIĆ MIN. 
PRZEMYSŁU I HANDLU. Min, przemysłu i han- 
dlu opracowało projekt noweli do ustawy giełdo- 
wej, w którym przewiduje wprowadzenie w Kon- 
gresówce sądów giełdowych, istniejących w Ma- 
łopolsce i Poznańskiem. 

W przyszłym tygodniu odbędzie się w tej spra- 
wie konferencja przedstawicieli ministerjów prze- 
mysłu i handlu, skarbu oraz sprawiedliwości. 

NOWY SYNDYKAT CYNKOWY Z SIEDZIBĄ 
W WARSZAWIE. Jak wiadomo 31 grudnia ubie- 
głego roku został rozwiązany syndykat cynkowy; 
który miał siedzibę w Berlinie. Na miejsce syndy- 
katu tego, jak się dowiadujemy, w krótkim czasie 
ma powstać podobna organizacja z siedzibą W 
Warszawie albo w Katowicach. Ma to na celu us 
uiezależnienie przemysłu cynkowego polskiej czę” 
ści Górnego Sląska od przemysłu niemiecko- gór- 
nośłąskiego. 

ROBOTNICY ŻĄDAJĄ UREGULOWANIA 
SPRAWY KARTELI I SYNDYKATÓW. Związki 
robotnicze wystąpiły do władz rządowych i usta- 
wodawczych z żądaniem wprowadzenia, w życie 
uiewydanych dotąd przepisów prawnych, regulu» 
jących sprawę karteli i syndykatów. Związki la 
domagają się głównie sankcyj karnych, przeciw- 
ko zmowom karteli i wszelkiemu nadużywanie 
władzy przez te organizacje gospodarcze. Rząd 
zamierza w niedalekim czasie wydać odpowiednś 
dekret. Jako pierwszy krok przygotowawczy Ors 
sanizacje gospodarcze zainicjowały ankietę, któ: 
ra ma głównie na celu stwierdzenie zasad, jakię- 
wi się w tym względzie kieruje ustawodawstwo 
na zachodzie. 

Z RYNKU JAJOZARSKIEGO W WARSZAWIE, 
Dzięki rozpoczęciu dowozu jaj świeżej produkcjź 
na warszawskim rynku jajczarskim panuje od 
dwu dni tendencja zniżkowa i po wyśrubowanycił 
cenach ostatnich tygodni, spowodowanych zupeł- 
nym brakiem towaru, rynek  jajczarski powoł£ 
wraca do cen normalnych. Onegdajsze tranzakcja 
obracały się w następujacych granicach: jaja świe 
że do 340 zł, wapniaki — do 240 zł. Wszystko m 
skrzynię, zawierającą 1440 sztuk, 

ULGI PRZY IMPORCIE Z CZBCHOSLOWA- 
CJI. Ministerstwo Skarbu wyjaśniło, że w związ 
ku z zawartą z Czechosłowacją konwencją bandia 
wą, przy imporcie towarów czeskich, tylko takie 
towary mogą korzystać z konwencyjnych ulg cel- 
rych, które są zaopatrzone w Świadectwa pocho- 
dzenia, potwierdzone przez konsulaty polskie. 
Świadectwa pochodzenia nie legalizowane w na- 
szych konsulatach nie mogą służyć za podstawę 
do wymiaru cła ulgowego. 

WŁASCICIELE POLSKICH PAPIERÓW WAR- 
TOŚCIOWYCH W NIEMCZECH ORGANIZUJĄ 
SIĘ: Z Berlina donoszą, że wierzyciele, których i 
pretensje podlegają w Polsce waloryzacji, orga- 
nizują się w jeden wielki związek, który w nie- 
dalekiej przyszłości ma wystąpić jednolicie. Przy- 
puszczalna wartość ogólna papierów przedwojen- 
nych: podlegających waloryzacji, a znajdujących 
się w posiadaniu obywateli niemieckich, oblicza» 
na jest na około dwa miljardy marek przcdwoj: 
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W kalejdoskopie prasy 


Taktyka sowietów. — Co robić? — „Czas“ w rol „Dwugroszówki”. — A p. Stroński swoje... 


Włdmo nowego.. ministerstwa. 


Krótki wzrok: socialistów. — Ofensywa niemiecka 


przeciw traktatowi wersalskiemu. 


Aresztowanie posłów białoruskich i rozwi:za 
miłe „Białoruskiej Hiromady* stanowi w dalszymi 
ciągu główny temat artykułów politycznych 
polskiej prasy. „Kurier Poranny“ zastanawia 
się w tym związku nad taktyką sowiecką wo- 

. bec Europy, zmierzającą do wywołania rewo- 
kacji. ._. 

Istotą nowej taktyki (scil. sowieckiej wobec 
Polski) stało się podsycanie antagonizmów na- 
rodowościowych i religijnych, jako najskutecz- 
miej wiodących do rozsadzenia spoistości państw 
o miejednolitej strukturze etnograficznej. Dopiero 
na tym podkładzie postanowiono krzewić zara- 
zę komunistyczną, podsycając i pogłębiając ró- 
żmice społeczne i niezadowolenie materialne lud 

A konklnzja? 

W śład za aresztowaniami działaczy komunisty- 

cznych musi pójść planowa praca państwa, któ- 
 raby odebrała wszelkie warunki rozwoju kre- 

gie), podziemnej roboty terorystycznej na kre- 
snach. Oprócz szerokich „maksymalnych“ pla- 

Bów na przyszłość, trzeba się jąć takich, które- 

by zapewniały spokój najbliższego jutra. Powin- 

my oue zmierzać do poprawy bytu ludności Kre 
sowej, gdyż jest to najprostszy sposób zma- 
my jej stosunku do państwa polskiego i uczy- 
mienra jej odporną na agitację z zewnątrz. 
Ciekawe, że ze wszystkich pism polskich a- 
korat „Czas“ zauważył wśród agitatorów ko- 
maunistycznych za dużo... Żydów. 

Uderzy to wszędzie, że agitatorzy rekrutują się 

przeważnie z Żydów oraz, że ciemne chłopstwo 

białoruskie jedna się obietnicą rozdania gruntów 

za darmo. i 
Bajka o specjalnej jakiejś „przewadze“ Ży- 

dów wśród komunistów dawno już jest obalona 
i nawet pisma antysemickie przestały się nią 
posługiwać. Tylko „Czas“, z którego rozmaiie 


dło swojej mądrości politycznej, uważa za sto- 
sowne wygrzebywać z lamusa zgniły argu- 
ment o bolszewiźmie „żydowskim“. 

P. Stroński („Warszawianka“) nie byłby so- 
bą, gdyby ze sprawy aresztowania posłów nie 
wyciągnął nauki przeciw — obecnej ordynacji 
wyborczej. Jeśli tacy posłowie, jak pp. Hoło- 
wacz, zostali wybrani, to kiepska jest... ordy- 
nacja. Przytem dowiadujemy się — jako że na 


nietylko p. Hołowacz, ale i... p. Bartel: — 

Nic dziwnego, że p. Bartel nabrał wstręiu za 
ródno do dzisiejszego parlamentaryzmu, jako- 
też do dzisiejszego powszechnego glosowania, 
Jako podstawy życia państwowego. 


% TRATRU IM. J. SŁOWACKIEGO 


e e . e | «46 
„ło, co najważniejsze 
dla jednych komecja a dla innych dramat w czte- 
Tech aktach M. Jewreinowa. 


Dobrze jest czasem oglądnąć szlukę, która kie- 
dyś wielkie robiła wrażenie. Dzieje się nam wtea- 
£zas tak, jakbyśmy po latach spotkali nagle ko- 
Bietę, którą kiedyś bardzo kochaliśmy. Konstatu- 
gemy wtenczas, że — nie wolno narażać się na ta- 
Błe smutne konfrontacje. 

Kiedyś „To co najwanżiejsze* było dła nas w 
każdym razie bardzo ważnem, a teraz straciło u- 
rok nowości, mocno splowiało i napróżno puka 


stwa o wiele wymowniej wypowiedział ongiś po- 
mury mruk lbsen w swej „Dzikiej kaczce”, a Je- 


geję o konieczności „uteairalnienia* — teatru. 
W ostateczności istnieje tyle kłamców, ilu ludzi. 
Prócz kłamców z interesu znamy kłamcę faniastę 
ù poetę, kłamcę z przyzwyczajenia, ale najgor- 
seym i najbardziej niebezpiecznym jest kłamen, 
który mówi na pół- drwiąco, na pól- serjo. Jest to 
«iaiywistn życia. który na żadną decyzję wobec 
Rych zdobyć się nie umie. Nigdy nie mówi cał- 
kiom serjo, ale też nigdy całkiem nie klamie. A 
takim kłamcą jest Fregoli Paraklet ze sztuki Je- 
| wreinowa. > 
Socjologii kłamstwa dotychczas nikt jeszcze nie 
mapisul. a byłaby to bardzo pożyteczna i ciekawa 
książka. W każdym razie sztuka Jewreinowa jest 
Bardzo ważnym przyczynkiem do tej socjologji, 
ale mówić teraz o niej jest rzeczą zbędną, bo ka- 


niedobitki asymilacji ciągle jeszcze czerpią árú: 


Kście Wyzwolenia znajdował się w roku 1922. 


o bram naszych reminiscencji. Bo apoiogję kłam | 


wreinow napisał sztukę, by poprzeć swą konce-- 


„jący 


Zaczem już prosto Zz mostu: 

Trzeba mieć oczy otwarte i w sprawach saj- 
dosioślejszych mie igrać api małodusznie wie uni 
kać sądu o rzeczywistości. Parlamentaryzm 0- 
betny, oparty na Biedorzecznem prawie wyDOr- 
czem, jest budowla z próchna. W takim dorm: 
niepodobna trzymać i «drowo rozwijać Polskę, 
bo jej,się zdrowie niszczy, a wreszcie dom. się 
zawali. 

W „Rzeczypospolitej” ironizuje ks. Kaczyń- 
ski zamiar utworzenia nowego ministerstwa 
Poczt i Telegrafów. 

A było to tak: P. Jędrzej Moraczewski pra- 

- znął za wszelką cenę, aby Poczty i Telegrafy 

Brzyłączono do Ministerstwa Robót Publicz- 
'"aych, które. oddawna jwż jest skazane na Jikwi- 
dacię. Ponieważ zgody Go do tego. nie mógł osią- 
gnąć, przeto zjawił się nowy koncept, aby z 

'. Poczt i Telegrafów utworzyć odrębne Minister- 

stwo. Apetytów na stanowisko nowego ministra 
rzecz pewna jest dosyć. Jest nadzieja, że za 
. tem pójdą restytucje dalszych zlikwidowanych 
Ministerstw. Czekają zatem powołania do ży- 
cia Ministerstwo Zdrowia, Szczęścia, Wszyst- 
kiego Nailepszego oraz Kutury i Sztuki. Nara- 
zie. 

Na marginesie wizyty prea. Sejmu Rzeszy 
niemieckiej Loebego w Łodzi . pisze „Robot- 
mik‘: 

Mowa, wygłoszona w niędzielę ubiegła w 

„ Łodzi przez tow. Pawła Lóbego, prezydenta 

parlamentu niemieckiego i jednego z -wybit- 
nych wodzów socjałnej dempkracji niemieckiej 
stanowi fakt polityczny - pierwszorzędnego 
znaczenią i potwierdza znakomicie nasz po 
gląd zasadniczy, że ujmowanie całych Niemiec 
jako jednego, zwartego „bloku“ nacjonalisty- 
cznego, jest głupstwem witrutnem. niesłycha 
nie szkodłiwem dla sprawy pokoju na Wscho 
dzie Europy. 

.. Mowa ta uderzyła bardzo mocno w rozpęta- 
ną burzę połskiego i uieruieekiega  szowini- 
zmu, ujawniła w obliczu opinji światowe; mo 
żność współpracy i gotowość do współpra- 
cy ze strony socjalizmu niemieckiego i socja- 
liznau polskiego. 

Zupeina zgoda, atoli ograniczanie możności 
współpracy połsko-niemieckiej wyłącznie do 
stronnictw socjalistycznych obu narodów szko- 
dzi tylko sprawie pokoju. Pozatem nie jest 
prawdą, aby tylko socjaliem stał na stanowisku 
pacyfistycznem. Byłoby źle, gdyby tak było. 
Na szczęście, istnieje w Furopie poza socjalną 
demokracją jeszcze obóz demokratyczny, sto- 
poza socjalną demokracją, którego 
wpływu nie wolno lekceważyć. 


NO a O 
żdy ją zna, każdy ją widział, każdy się swego 
czasu z mia rozprawił. 

Nie było więc doprawdy konieczności wysta- 
wienia jej u nas, a to, że p. Nowakowski kiedyś 
śrał w niej główuą rolę nie może być chyba wy- 
starczającym argumentem. Gdybyśmy chcieli wy- 
stawiać wszystkie rzeczy, w których p. Nowakow 
ški grał główne role, mielibyśmy repertuar żape- 
wniony na — 10 lat. Ale dobrze się stało, że Je- 


wreinowa wznowiono, bo miło przecież się spot- | 


kać z człowiekiem, z którym tak świetnie się kie- 
dyś bawiło. 

A wznowiono „To, co najważniejsze" z tempe 
ramentem i brawurą. Nieco sztukę odprasowano 


Dwugreśzówka („Gaz. Warsz. Por") zapa- 
truje się na enunciacie p. Loebego bo swojemu* 
Dla nas bowiem nie ulega watpliwości, ze 

p. Lóbe jest przedslawicielem tegokierunku 
polityki niemieckiej. hlóry pragnie pod chle- 


rolormem Truzesów paucytislycznych osiągnąć 
ten sum cel, jaki Niemcy  nacjonalistyczwe 
chea osiagnać na drodze jawnego zbrojnego 
gwałtu. 

senator Koskowski (Kurier Warszawski) 


wskazuje na artykuł „Leipziger Neueste Nach- 
richten“, dowodząc, że na podstawie polityki 


| locarneńskiej Niemcy zażądają wkrótce nietyf- 


| 


„Że 


„zmodernizowano , „uieairalniono' przez połącze- - 


nie widowni ze sceną, a całość szła zgrabnie. 
sprawnie i energicznie. P Nowakowski bvł zno- 
wu cudowną wróżką i bardzo naturalnym Para- 
kletem. Pysznym był Leliwa jako ulubiony ko- 
mik, wywołnjąc oklaski na otwartej scenie. Bar- 
dzo miła była p. Hańska jako bosonoga tancerka, 
sympatję publiczności zdobyła p. Bednarska, n p. 
Kosmowska jako dama klasowa była pełną Ksan- 
typa. Wymienić jeszcze należy p. Zalewską jako 
właścicielkę pensjonatu, p. Klońska jako damę z 
pieskiem — piesek był rzeczywiście „milugiński” - 
p. Miodońską jako doskonałą Kalwią i p. Sachę 
jako nader. udanego aktora — amanta, p. Niewia - 
1owieza i p. Żurowskiego, Karczewskiego, no i 
resztę zespołu, bo każdy aktor grał swą rolę con 
amore. No i p. Wernicz, którą zepchnięto na sam 
szary koniec... 

Najlepiej wypadł akt drugi, ponieważ pozwolił 
publiczności popatrzeć stę przez dżiurkę od klu- 
cza na karykaturę teatralnej próby. M. K. 


p 


ko rewizji granic wschodnich, ale i zmiany im- 
nych postanowień Traktatu wersalskiego, m. 
in. art. 23t (stwierdzającego wine Niemiec w 
wywołaniu wojny Światowej), wskutek. czego 
odpadłyby wszystkie skutki przegranej wojny- 
a już corajmniej obowiązek spłat pieniężnych. 


WIADOMOSCI ŻYDOWSKIE. 


Arabskie „rozwiązanie kwestii palestyńskie 


Jerozolima (ŻAT). Dziennik arabski Mereat 
*sz Shark zamieszcza artykuł w sprawie no- 
wege sposobu rozwiązania kwesiji palestyń- 
skiej. Publicysta arabski proponuje przyłą- 
„czyć Palestynę do Egiptu. Wówczas nawet, 
gdyby słoniści sprowadzili do Pałestyny mił- 
jon Żydów, nie mogłoby to mieć decydujące- 
go wpływu na charakier pansiwa, które liczy 
i5 i pół miljona tudności muzułmańskiej z wy 
mania oraz arabskiej językowo i kulturalnie. 


studenci amerykadscy odwiedzają Palestynę 


, Jerozolima (ŻAT). Przeł 5 miesiacami vd- 
riynęła z New Jorku na okięcie „Rudłam*, 
śrupa studentów amerykańskich wraz z pro- 
iesorami celem odbycia podróży razem nao- 
koło swiata. Wycięczkę tę nazwano ..plywają- 
cym uniwersytetem". Zwiedziła van już wiele 
„krajów a przybywa do Palestyny wkońcu siy- 
cznia. Na zaproszenic egzekutywy sjonistycz- 
nej wycieczka odwiedzi koionje żydowskie i 
zapozna się dokładnie z praca nad odbudową 
żydowskiej siedziby narodowej w Palestynie. 


O ochronę tzw. „obcokrajowców* 


Genewa (ŻAT). Egzekutywa międzynarodo- 
wego towarzystwa opieki nad emigrantami 
wydelegowała przedstawiciela zjednoczonych 
żydowskich towarzystw emigracyjnych p. å- 
bersona do komisji rzeczoznawców w sprawie 
bezpaństwowców przy Lidze narodów. Egze- 
kutywa tego towarzystwa zwróciła się rów- 
nież do p. Luciena Wolffa, nby przedłożył po- 
stulaty, które będą przedstawione ua konfe- 
rencji rzeczoznawców, 


P. Seipel w roli antysemity 


Wiedeński organ  chrześcijańsko społecz- 
nych „Reichpost'* ogłosił w numerze noworo- 
cznym program swej partji. Program ząwie- 
ra m. in. hasło bezwzględnej wałki ze żydami 
Jak wiadomo, obecny kanclerz austrjacki ks. 
Seipel jest prżywódcą chrześcijańsko społecz- 
nych w Austrji. Na zapytanie, w jakim sto- 
sunku pozostaje ks. Seipel do oficjalnego pro- 
gramu swej partji odparł on, że oczywiście 
program ten obowiązuje i jego. Powtórzył 
pizytem szereg dawno już odpariych zarzu- 
tów i oszczerstw œo rzekomym  bolszewiźmie 
żydowskim itp. Wkońcu atołi zaznaczył, że 
w praktyce nigdy nie zarzucano mu, że pro- 
wadził politykę antysemicką. „Wiener Mor- 
genzeitung" pisze w lej sprawie: „Wszystkie 
argumenty Dra Seipla o żydowskim bołszewi- 
źmie, komuniżmie i td. są, pomijając już ich 
niezgodność z prawdą, uzasadnieniem pogro- 
mów“. „Berliner Tageblatt“ pisze: „Jest nie- 
wąipliwie rzeczą przykrą dla męża stanu po- 
wtarzać takie wyświechtane i śmieszne argu- 
menty, jakiemi posługują się parlje antysemi- 
ckie, solidaryzując się po części*z hasłami an- 
tysemickiemi i starając się równocześnie osła 
bić wrażenie, jakie one wywołują. Kanclerz 
saktycznie nie zadowolił żadnej ze stron“. 
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Pa PLUMER udaje się w najbliższym vza- 
do Egiptu i Sudanu Cel. tej podróży jest nie- 
znany. 

NACZELNY RABINAT W PALESTYNIE oglo- 

„odezwę do wszystkich gmin żydowskich na 
Zł iecie, by czyniły starania o wpisanie gmin do 

otej księgi żydowskiego Funduszu Narodowego. 

NOWE CZASOPISMO W PALESTYNIE. Zwia- 
zek nauczycieķ hebrajskich w Palestynie wyda! 

mo pedagogiczne „Hed Hachinuch*. Pierwszy 
tumer tego pisma już się ukazał. 

NE zad PROTESTOWANYCH WEKSLI W HAJ- 

E W CIĄGU 19% R. W ciągu 1926 r. w Hajfie 
zarejestrowano 1200 protestowanych weksli. Tak 
pa liczba weksli protestowanych jest skut- 
kiem kryzysu gospodarczego. W r. 1925 zareje- 
śtrowano 400 weksli protestowanych, zaś w roku 
1924 zaledwie 200. 

MIESZKAŃCY TEL AWIWU A WYBORY DO 
RADY MIEJSKIEJ W JAFFIE. Rząd wydał za- 
Tządzenie, że mieszkańcy Tel Awiwu, którzy 
ma ją przedsiębiorstwa w Jaffie będa mieii prawo 


Słosu przy wyborach do rady miejskiej w Jaffie. | 


ten sposób załatwiona została sprawa, która 
Wywoływała wielkie rozgoryczenie wśród miesz- 
alców Tel Awiwu. 
| PANATORJUM NA KARMELU. „Kupath Cho- 
tm“ (robotnicza Kasa Chorych w  "'<iestynie 
 „6bczy budowe sanalorjum dla rekonw uiescentów 
im. Bera Borochowa. Sanatorjum mieści się na 
Górze Karmel przy Hajlie i przeznaczone jest dla 
osób. Otwarcie sanatorjum nastąpi w maju 
r. 
RONFISKATA KIĄŻKI HEBRAJSKIEJ, Wła- 
€ nakazały skoniiskować hebrajska książkę Ga- 
a Talpira pt. „Jazz- Band“. W rozporządze- 
u powiedzianem jest, że książka ta jest naru- 
 Szeniem moralności. 
Li BUJOTEKA DLA WIĘZNIÓW W JEROZŻO- 
R Hebrajska Bibljoteka Narodowa i Uni- 
'Ersytecka uzyskała zezwolenie władz na zaopa- 
czenie więźniów w książki. Wkrótce ma być u- 
Worzona bibljoteka hebrajska w więzieniu w Je- 
Tozolimie. 
sk) TRANSJORDANJI wydał niedawno u- 
i we Pozwolająca zagranicznym towarzysiwom 
„religijnym związkom na pabywanie ziemi w 
żę pSiordanii. Jedno z pism arabskich zaznacza, 
e byłoby korzystnem ułatwienie nabywania zie- 
1 Przez sjonistów w Fransjordanii. 
| DOJERWSZA NAGRODA DŁA DRAMATURGA ŻY- 
SKIEGO W NIEMCZECH. Towarzystwo imie- 
| za Goethego w Bremie udzieliło pierwszej nagrody 
> dramat w języku niemieckim drowi 
Rai SERN, autorowi utworu p. t. „Droga ciernio- 
WA 8 Steinberg jest siostrzeńcem znanego kry- 
tossa  WSkiego „Baal Machszawot". Po rewolucji 
si był przez pewien czas ministrem sprawie- 
wości w Rosji. 
| wa MINA ŻYDOWSKA W PRADZE urządziła wy- 
‘botek siążek, nalężących do biblioteki gminnej. Bi- 
rukó a K: Posiada szereg rzadkich ebzempłarzy 
RÓWN sę 1 z przed roku 1650. 
DENTO k RAWNIÐNIE WSZYSTKICH STU- 
CHJUM NA UNIWERSYTECIE W MONA- 
Rachij rę W stuletnim jubileuszu uniwersytetu mo- 
SĄ skiego nie brali udziału przedstawiciele ży- 
| ze Scy z powodu niezaproszenia ich przez wła- 
M uniwersyteckie. Stało się to na skutek żądań 
ZE korporacji akademickich. Obecnie 
Tko uniwersyleeki uchwalił rozwiązać zarząd 
| E aeracji 1 Przywrócić równouprawnienie wszyst 
N ERR na gruncie uniwersyteckim. 
| ję we REKTORÓW UNIWERSYTETÓW 
A ŃSKICH odbyła się niedawno w Bukaresz- 
« Rektorzy uchwalili nie nierozpatrywać pro- 
mu „numerus clausus“ (znaczy to, że obecny 
f pns nullus ppzostanie w sej mocy). Poza- 
= S TE studentów, by zaprzestali 
% ntur na uniwęrgytetach a kary nałożone im 
ez władze będą eofnięte. 
WALKA Z ANTYSEMITYZMEM W ROSJI S0- 
PCKIEJ. Sprąwa zwalczania antysemityzmu 
i e jest żywo omawiana. Na konferencji okrę- 
PA partji komunistycznej w Moskwie omawia- 
In, eż RÓ różne objawy antysemityzmu, o 
fè metody walki ż niemi. W dyskusji żywy udzial 
3] ali robotnicy rosyjscy. 
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Wiadomości z kraju 


Nalan Bysirycki prrysywa da Pokki 


Autor słynnej powieści ,„„jamim wełejlot' —- go- 
Ściemi młodzieży żydowskiej w Polsce. 

Kierowmik departamentu prasowego Centra- 
łi Keren Kajemeth w Palestynie p. Natan By- 
strycki zwiedzi w najbliższym czasie kraje 
Europy wsch., także Połskę w celach propagan 
dy wśród młodzieży żyd. P. Bystrycki znany 
jest, jako wybitny autor hebr. Szczegółay roz- 
głos zyskał sobie dzięki wielkiej powieści. nai- 
piękniejszemu dziełu nowoczesnei literatury he 
brajskiei „Jamimi welejlot*, która niedawno wy 
szła w Palestynie. 

Wiadomość o przybyciu Natana Bystryckie- 
go do Polski wywoła niewątpliwie radość 
wśród młodzieży żydowskiej. Natan Bystrycki 
pracował przez dłuższy czas w jednej z kolo- 
mi szomrowych w Górnej Galilei. 

CIESZYN. (Kor wł.) Życie sjonietyczne. 

Życie sjonistyczne w naszem miescie rozwija 
się w bieżącym sezonie zimowym dosć pomyślnie, 


„Dzięki energicznej pracy przew. Dra Stamberge- 


ra zreaktywowano dawny Jidischer Volksvereia. 
mające 
własny lokal, w którym odbywaju się co sobotę 
wykłady naukowe. Na szczególne uznanie zatłu- 
guje cykł wykładów z dziedzinv rozwoju kultury 
hebrajskiej p. Dra Bergeru Miasto nasze odwie- 
dzi} też przed miesiącem p Nelger, który w po- 
dnicsłem przemówieniu skreśkił znaczenie 
zmu, a w Szczęgólności podniósł zasługi Fundu- 
sz Narodowego. 

Umia 9 bni. odbyła się w lokalu stow. uroczysta 
awademja kw czej zmarłego Achad- Haama, u 
której po żagajenti przez Dra Pastora i edśpie- 
waniu przez tuł kantora El mole przemawiali 
pp. Dr. Silberscbein. : Pominitz i Dr. Sandhaus. 
przedstawiajac licznie zgromadzonej: pubiiczności 
znaczenie Zmarłego w dziejach żydostwa i poda- 
jac charakterystykę kierunku duchowego sjoni- 
zmu. 

Nie można też pominąć. że sjonizm cieszy sie w 
mieście naszem ogółnem uznaniem. a ją sie 
w nim tak ludność tubylcza, jak i iudność orto- 
doksyjna. która przeważnie pochodzi z Małopol- 
ski. 

BRZESKO. Kor wł), Z życia sjoniatyeznego. 
Wybery du rady miejekiej. — Apel do Magistratu. 

Zreorganizawany niedawno Komitet lokalny 
organizacji sjonistycznej zabrał się do pracy, tak. 
że mamy nadzieje, iż obecnie życie sjonistyczae w 
raszem miasteczku będzie się rozwijało w żyw- 
szem żempie Pracuje również żywo org. Tarbut. 
Z okazji tygodnia Tarbutu bawił u nas p. Weia- 
berg z Tarpowa. który po odbvtem posiedzeniu z 
komisja Kebrajska wygłosił w przepełniomej po 
brzegi sałi referat o maczeniu kultury żŻydow- 
skiej i języka hebrajskiego. Co się tyczy naszych 
funduszów: to komisja Keren Kajemet pracuje na- 
leżycie. natomiast akcju na rzecz Keren Hajessod 
prawie zupełnie ustała. Również kamitet' Ezry 
chalucowej %adnef nie wykazuje działniności. 

W ostatnich dniach wyłożono do przeglądnięcia 
liste wyborców do rady miejskiej. Agitacja przed 
wyborcza. mimo Że wybory odbeda ste praweopo- 
dobnie nie wcześniej jak w marcu. już się rozpo- 
czeła. 4 

Chcielibyśmy wkańcu zaapelować do tujejszego 
Magistratu. bv na powstajacej świeżo ulicv u- 
rbieścił kilka fatep elektrycznych. gdyż zwłaszcza 
rora zimowa brak nświetlenia grozi bezpleczeń- 
atw publicznemu. Przędałobw sie również wysv- 
[ać na tej ulirv kiiks fur piasku. ażebv nie u- 
grzaść w niej w błocie 

WAŚNICH. (Kor wł). Z ruchu sjonistycznogo. 
Tutrygi 
wiejskiej odraczane. — Stow. Kupców 


Na wszystkich polach pracy sionistycznej daje 


się u nas ostatńio zauważyć silne ożywienie Mia- 


sjoni- | 


kliki rabinackiej — Wybory de. Rady 


| 


rą ożywienia pracy sjoùskiej może być chociażby, 
fakt osiągnięcia pelnego koniyngeniu K. K, L., sa 
łażonego ma nas w związku z akcją jubileuszową. 
W związku z ta akcja urządziłómey w lokału or- 
ganizacji Haszomer herbatkę, podczas której prze 


„mówienie wygłosił tow Hofmaiier. Org. Haszomer 


fHataiun), pozostująca pod kierownictwem tow. 
dr. Fełdschuka z Krakowa, ostatnio również pię' 
knie się rozwija, zwłaszcza urządzona kolonja in- 
struktorska. Dr. Feldschuh wygłosi w organi- 
zacji tej szereg odczytów i referatów, 

Wałki i intrygi ze sirony kliki rabinackiej prze 
ciwko orgauizacji sjonistycznej, niestety nie usta- 
ją. Doniesienia i desuncjacje są dalej na porządku 
dziennym. Jeszcze nie miuęły echa „kradzieży To 
1y w „Shkmchat Tora“, a już p. Ziegler, świeżo ui- 
pieczony „chasyd* naszego rabina, miał sposo- 
bność oskarżyć trzech poważnych obywałełi o.. 
kradzież kółek z żelaznego piecyka. zuajdującego 
się w domu modłiiwy Talmud Tory. Sąd powiato- 
wy wszystkich trzech oskarżonych uwołnił. Cie- 
kawe tylko, że posterunek tutejszej Policji Pań- 
stwowej daje się w błąd wprowadzać głupiemk 
doniesieniami pp. Zieglerów i ww. 

Wybory do Rudy nwejskiej, które miały się od- 
być w grudniu ub. r zostały ma skuiek wniesionej 
reklamacji przeciwko wszystkim listom chwilowo 
wstrzymane. Główaym zarzutem reklamacji jest 
nieuwzglednienie przy ułożeniu kist wyborczych 
płaconych pdóatków przez urzędników  państwo- 
wych Komisja reklamacyjna zarzut ten wwagię- 
dniła. Rządy komisarskie potrwają więc u nes 


i jeszeze przez pewien czas. 


Założone u nas przed kiłku laty stowarzyszenie 
kupców, które początkowo pracowało bardzo wy- 
datnie, wykazuje ostatnio bardzo słabą, prawie 
że minimalna aktywność. Należałoby koniecznie 
nareszcie zwołać walne zgromadzeuie i przystą” 
pić do energicznej pracy. 


JASŁO. (Kor. wł) Praed tutejszym sądem kar» 
nym odbył się proces przeciw Leibuszowi Wilfa- 
wi z Dobromila, oskarżonemu o rzucenie oszczer- 
stwa ua jednego z sędziów w Krośnie. Wilf nið 
mógł przeprowadzić dowodu prawdy i został ska- 
zany na 4 miesiące więzienia. Sędzia, na którego 
WiK rzucił niecne oszczerstwo, cieszy się majke 
pszą opiują i sympatją całej ludności. M. A. 


ZJAZD PRZEDSTAWICIELI ŻYDOWSKICH 
BANKÓW KUPIECRICH. Onegdaj otwarto w 
Geniralnych Związku Kupieckinm w Warszawie 
(Senatorska 22) zjazd delegatów żydowskich ban- 
ków kupieckich w Polsce. Celem tego zjazdu jest 
oemiówienię sytuacji wspomnianych banków w 
związku z ignorowaniem ich przez centralę ban- 
ków kooperatvwnych, która popiera prawie wy- 
łącznie organizacje rzemieślnicze. Na zjazd przy-- 
byli delegaci 40 miast. Uchwalono m. in. protest 
przeciw Bankowi polskiemu, który udziela kredy- 
tów wszystkim bankom kupieckim, oprócz żydow- 
skich. 

NĘDZA NA ULICY ŻYDOWSKIEJ., W Lodzi 
popełnił. samobojstwo przez powieszenie 50-letni 
obywatel] Ber Kirschenbunum. Przyczynu samobój- 
siwa była wielka nedza denula. 

WZROST DRQŻYZNY W ŁODZI. komisja obli 
cezanie kosztów ulrzymania, stwierdziła, że dro- 
żyzna w pierwszej połowie stycznia wzrosła w 
Lodzi w porównaniu z m. grudniem o 1 proc. 

PWA POŻARY W ZWIĄZKU Z ARESZTOWA- 
NIANI POSŁÓW BIAŁORUSKICH? Nad grani- 
cą polsko sowiecką po stronie polskiej zdarzyły 
się dwa pożary, a mianowicie: w jednym wypad- 
ku podpalono strażnicę KOP. Karolino, w dru- 
gim zaś — spółdzielnię gmiay w Duksztach 

Jak podaje „Kurjer Wileński". zachodzi podej- 
rzenie, iż pożary te wynikły na skutek podpale- 
mig, „miał to być akt zemsty za ostatnie areszto- 
wania. 

ARESZTOWANIE AUTORA  „WAMPIRÓW:, 
PROF. KRZYŻANOWSKIEGO. Onegdaj areszto- 
wano w Warszawie prof Krzyżanowskiego, auto- 
ra dramatu „Wampiry“. Prof. Krzyżanowski mie- 
szkał koło Warszawy. Przed kilkoma laty przy” 


Ste. 8 


ne e D ZZOZ 


Był do Folski z Rosji, gdzie był profesorem. Poa 
pozorem założenia wydawnictwa zaangażował 20 | 
sił biurowych pobierając od nich sumy na kaucję. 
Profesor Krzyżanowski posad zaangażowanym 
siłom nie dał. Aresztowanie prof. Krzyżanowskie- 
go wywołało wielka senzację. 

DELEGACJA PALESTYŃSKA W POLSCE. 
Z końcem bież. miesiąca przybędzie do Warsza- 
wy Dr Szmarjahu Lewin, Sz. Czernowitz, rabin 
M. Ostrowski i p. Suchawicki delegaci Keren Ha- 
jessod z Palestyny. 

Członek tej delegacji p. Dawid Borowoy bawl 
jak wiadomo, obecnie w Krakowie. 

BRESZKOWSKIEMU POZWOLONO ZOSTAĆ 
KILKA DNI W POLSCE Wskutęk interwencji 
poselstwa jngosłowiańskiego w iuinisterjum spr. 
zagranicznych, uzyskał p. M. Breszkowski, pisarz 
rosyjski, który opuścić mial Polskę dn. 18 bm., 
przedłużenie swego prawa pobytu do dn. 24 bm. 

LOKATOR STRZELA DO WŁAŚCICIELA DO- 
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O aA 
MU. W czasie eksmisji ze skłepu w Warszawie 
strzelił właściciel skłepu. oficer rezerwy i urzę- 
dnik kolejowy T. Omięcki do właściciela domu, 
Witolda Wilimczyka. Jedna z kul chybiła druga 
zaś trafiła w Wilimczyka, przebiła mu ubranie 
i szczęśliwie natrafiwszy na ołówki znajdujące się 
w górnej kieszeni kamizelki. ześlizgnęła się po 
nich i zmieniając kierunek, przeszła bokiem, nie 
zraniwszy Wilimczyka. Omięckiego aresztowano. 

KARCIARZE W POCIĄGACH. Od pewnego cza 
su na linji kolejowej LŁódź—Skarżysku grasuje 
kilku oszustów karciarzy, którzy w pociągach 
wciągają do gry nieświadomych pasażerów, ogry 
wając ich niejeduokrotnie na poważne kwoty. I 
tak, onegdaj kupiec z Włocławka, Sieradzki, zo- 
„stał ograny w pociągu, idącym ze Skarżyska na 
175 złotych, urzędnik ze Stanisławowa, jadący 
do Stanisławowa, ograny został przed samem 
Skarżyskiem prawie doszczętnie. 


Na horyzoncie politycznym 


Traktat francusko-rumuński 


„Petit Parisien* ogłasza główne zasady tra- 
kiatu trancusko-rumuńskiego, który w tych 
dniach ostatecznie został podpisany. Traktat 
składa się z trzech dokumentów, a mianowicie: 
1) z traktatu przyjaźni i przymierza, 2) z trakta- 
tu o sadach rozjemczych, 3) i z dodatkowego 
protokołu. Pierwszy dokument zawiera, jak 
wszystkię inne traktaty Francji odpowiednie 
przepisy tyczące się gwarancji terytorialnej i 
klauzulę o nieagresywności. Traktat z Rumunją 
idzie jednak dalej albowiem oba państwa obo- 
wiazują się do stałej politycznej współpracy 
ma przeciąg conajmniej 10 lat. Drugi dokument 
reguluje postępowanie rozjemcze, z którego wy 
kte są wszelkie sprawy, mogące naruszyć za 
gwarantowaną przez traktat wersalski niena- 
rnszalność obu państw. Trzeci dokument po- 
twierdza deklarację Bratianu z roku 1922, mocą 
której Rumunja obowiązuje się do nieatakowa- 
nia Rosji, a to swoje zobowiązania rozciąga na 
wszystkich swoich sąsiadów. 


Przesilenie w Niemczech 


Przesilenie rządowe w Niemczech staje się chro 
nicznem. Nacjonaliści mieli z początku bardzo si]- 
uą pozycję, pomieważ niemieccy ludowcy z Drem 

lzem na czele oświadczyli się tylko za taką 
koalicją, która obejmie nacjonalistyczną prawicę. 
Powtóre dzięki wpływom hr. Westarpa udało im 
się zupełnie opanować Hindenburga i wmówić 
w niego, że socjalni demokraci godzą nietyłko w 
osobę ministra Reichswhry Dra Gesslera, lecz wy 
stępuja wogóle przeciwko Reichswehrze, jedynej 
zbrojnej sile niemieckiej. W ostatnich czasach je- 
dnakowoż zaszły wypadki, które znacznie pogor- 
szyły szanse nacjonalistów. Oto hrabia Westarp 
wygłosił onegdaj w Berlinie mowę, w której sta- 
nowczo oświadczył się za restauracją monarchji 
w Niemczech. Mowa ta była bardzo niefortunnem 
dla nacjonalistów pociągnięciem na politycznej 
szachownicy, gdyż odstraszyła zupełnie ich do- 
tychczasowych sojuszników tj. niemięckich łudow 
ców. Trudności, jakie mają obecnie Niemcy w 
dziedzinie polityki zagranicznej a mianowicie 
przeszkody, jakie w Paryżu wysuwa wciąż mar- 
szałek Foch, który osobiście nie chclał nawet 
przyjąć niemieckiego rzeczoznawcę rozbrojeniowe 
go gen. Pawelsa, skłoniły Stresemanna do zmiany 
frontu i do wywarcia nacisku na swoją partję, 
by nie nalegała wyłącznie na orjentację prawico- 
wą. Także socjalna demokracja oświadczyła przez 
swoją oficjalną prasową agenturę, że nie wystę- 
puje wcale przeciwko Reichswehrze, lecz żąda 
tylko stanowczych reform, by z Reichswęhry uczy 
nić instytucję republikańską, a to oświadczenie 
Oznacza wybór taktyki bardzo ostronży i sprzy- 
jający utworzeniu się centrolewu. Marx bowiem 
skorzystał natychmiast z doświadczenia socjąlnej 
demokracji i przyrzekł wstawić reformę Reichs- 
wehry do swego programu. 

Wszystkie powyższe momenty skłoniły cen- 
trum, bez którego niema mowy wogóle o utwo- 
rzeniu jakiejkolwiek koalicji stronnictw węikszo- 
ści do stanowczego oświadczenia się za orjenta- 
cją lewicową. Najlepszym dowodem jedności cen- 
trum jest mowa centrowego przywódcy chrze- 
ścijańskich robotników Stegerwalda, którega u- 
ważano za rywala Marxa i podejrzewano o m- 
trygi przeciwko powtórnemu jego kanclerstwu. 
Otóż Stegerwałld w mowie swej oświadczył sję 
stanowczo Zza koalicją mieszczańskich partyj ze 
socjalną demokracją, a gdyby to się nie udało 


przeprowadzić, należy prędzej, zdaniem Steger- 


walda, rozwiązać parlament. aniżeli dopuścić do“ 


koalicji z prawicą. 

Sytuacja więc zaczyna się wyjaśniać, tak, że 
w najbliższych czasach należy oczekiwać utwo- 
rzenia się gabinetu centro lewicowego. 


Senator | b. minister francuski De Wenzi 


© mniejszościach narodowych 


Anatol De Monzie, senator i były ministeg 
francuski ogłasza w prasie francuskiej zna-. 
mienny artykuł w sprawie uregulowania praw 
mniejszości narodowej. De Monzie wychodzi 
z założenia, że dotychczasowe kongresy mniej 
szości narodowych nie przyniosły żadnych do 
datnich rezultatów, albowiem nie były orzede 
wszystkiem reprezentacją obejmującą wszyst 
kie mniejszości narodowe, a powtóre nie spre- 
cyzowały dokładnie pojęcia mniejszości naro- 
dowych i nie wskazały drogi od zaspokojenia 
słusznych pretensji tychże mniejszości. Jest 
to zdaniem francuskiego polityka wogóle rze- 
czą niemożliwą i dlatego proponu je-postępowa 
nie rozjemcze. De Monzie jest zdania, że tylko 
ta metoda może ostatecznie zlikwidować palą- 
cą kwestję mniejszości narodowych.  Ohawy 
państw o naruszenie suwerenności. gdyby uci 
skana mniejszość narodowa zaapelowała w ja 
kiejś sprawie do trybunałów rozjemczych. są 
nieuzasadnione, albowiem niejednokrotnie po 
dawały się takim sądom rozjeimczym, chociaż 
sprawy były znacznie ważniejsze i o wiele sil- 
niejszym stopniu mogły naruszać niezależność 
państwową. Innej drogi absolutnie nikt wska 
zać nie może. De Monzie kończy swój artykuł 
następującem zdaniem: „Przekonanie to jest 
vwocem najdojrzalszych rozważań: liyć może 
że uczuciowe momenty tej ostatecznej konklu- 
zji się sprzeciwłają, jednakowoż sentymenta- 
lizm jest najgorszym doradcą, jeśli chodzi o 
uregulowanie powojennych zawikiaii europej 
skich”. 


Obok Niemców zasiadają już 
i Słowacy w rządzie praskim 


Na ostatniem posiedzeniu obu Klubów parla- 
męntarnych słowackiego stronnictwa ludowe- 
go, najsilniejszei organizacji politycznej na Sło- 
waczyźnie, zapadła doniosła uchwała:. ludow- 
cy słowaccy postanowili wysłać swych przed- 
stawicieli do gabinetu koalicyjnego p. Szwehli. 
A nięspełna kilka godzin po powzięciu przez 
Słowaków powyższej decyzji prezydent Masa- 
ryk mianował dwu wybitnych członków sło- 
wackiego stronnictwa ludowego. a mianowicie 
dra Gazika i dra Tiso ministrami w gabinecie 
koalicyjnym. 

Wejście ludowców słowackich do rządu cze- 
sko-słowackiego jest wydarzeniem politycznem 
o pierwszorzędnej doniosłości, a to zarówno Z 
punktu widzenia polityki wewnętrznej, jak i ze 
stanowiska międzynarodowego. 

Oznacza ono — obok zawartej już poprzednio 
przez rząd p. Szwehl. ugody z Niemcami — nie 
zwykle silną konsolidację wewnętrzną Czecho” 
słowacji. 

= 
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Kicjszości narodowe na Ukraigie 


Zgodnie z materiałami statystycznymi przede 
łożonemi na zieździe mniejszości narodowy! 
w Charkowie. obecnie żyje na Ukrainie okok 
5 milionów mieszkańców, należących 
mniejszości narodowych, co stanowi 13 proc 
ogółu ludności na Ukrainie. W tei liczbie 
sian jest 2,500.000, Żydów 1,400.000, Polak 
400.000, Niemców 375.000, Mołdawian 270. 
Bułgarów 100.000, Białorusinów 2500 a 
przeszło 30.000 innych narodowości. 


Rach monarchistyczny w A 


W ostatnich czasach daje się zauważyć 
ne ożywienie wśród - monarchistów repub 
środkowoeuropejskich, zwłaszcza wśród 
narchistów _ ausirjackich. Przy  uroczystł 
mszy w klasztorze Kupucynów, nad  teui 
Franciszka Józefa, znany przywódca !. zw 
Kaisertreue Volkspartei, major Wolff niedwil 
znacznie wyraził życzenia monarchistów %44 
strjackich, dążących do połączenia się z legiti 
mistami węgierskimi, którzy, jak wiadome 
chcą osadzić Ottona Habsburga na tronie , 
gierskirm. Monarchia zakorzeniła się we Wie 
dniu zbyt silnie i ewentualny powrót Habs* 
burgów nie znalazłby wielu przeciwników: 
gdyż sposób myślenia Wiedeńczyka 2 X 
niższej, a tembardziej arystokracji wi 
skiej, jest badziej zbliżony do monarchji, 5 
do republiki. Grupa monarchistyczna z ke 
Lichtensteinem na czele zakupiła w ostal 
dniach drukarnię  hakenkreuzierowskieg” 
dziennika „Deutsch-Oesierreichische Taget 
tung“ i przygotowuje się do wydawania wła* 
snego dziennika monarchistyczuego. h 
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Program stacyi radjofonicznych 


Cawartek, 20 stycznia br. 

Warszawa (1015 m) 15,00—15,25 Komunikaty: 8% 
spodarczy i meteorologiczny. 17,30—17,55 Poga 
danka z działu „Wśród książek". 18,00—18,40. Mu 
zyka tsneczna. Transmisja z cukierni „Wielki. 
Ziemiańska*. 18,40—19,00 Rozmaitości. 20, 
Koncert wieczorny. Na zakończenie sygnał cza 
Komunikaty. 

Wiedeń (517.2, 577 m) 16,15 Koncert. 18,10 M | 
ka kameralna. 20,15 Koncert solistów orkiestff. | 
symfonicznej. 

Berlin. (483,9 m) 20,30 Wesoły wieczór. 21 Wi 
czór wirtuozów. 22,30—24 Muzyka taneczna. 

Rzym (42246 m) 17,35 Koncert. 21 Retransmisjć 
z teatru. | 
je (315,8 m) 20,45 Koncert. 2245 Jast 


ii 


Dr. ADA LANDA 


lakarz chorób uszu, nosa, gardła i ari 


POWROCIŁA 


i ord. od 3—5 popol. 
KRAKOW, ZIELONA 11. — Tei. 315% 


NADESŁANE. 


Za rubryką tę redakcja nie odpowiada 


PRACOWNIA BIELIZNY I HAFTÓW 


Róża" 


przeniesiona na ul. Smeleńsk 20 
Tal, 14-93. 


Przyjmuje też endlowanie. 


Jajówki i wełnę drewna sache | biale 


dostarczają 
Löw Holländer i Ska, Krzyż-Tarnów 


KRON 


Styczeń 


zachód 
- lpóca 20 słońca 
34 Czwartek 15 m. 58 


16 Szwat 5687 


la. 
Rola ttodonia isłobna tui Achad Maama 


»Przedświt-Haszachar" i „Tarbvt” urządza 


w 


W sobotę, dnia 22 bm. w sali Kahału (Kra-' 
Wesa 41) É 
miky AKADEMIĘ ŻAŁOBNĄ KU CZCI 


Š ACHAD HAANA, 
qtórej weżmie udział poseł Dr Thon, Da 


jp ner, profesor uniwersyteiu beriińskiego 
i bm Zwi Rapaport. 4 
Sczątek o godzinie 7-mej wieczór. 
| wejściu. 


Odczyt prof. Dra Torczynera 


: Staraniem „Tarbuiu” wygłosi Prof. Dr. H. 
x yner z Berlina w niedzieię, dnia 23 bm. 


Bilety, 


30 wieczorem odczyt hebrajski na te- 
` „Problem Hioba“. 
- iSo 
y POSIEDZENIE EGZEKUTYWY ORG. 
SON. c ie się dziś, we czwariek 20 bm., 
nie 8 wieczór w lokalu Org. Sjon. (Stra 
15). 


+%5 


wa „ WICEPREMIER PROF. BARICL ba- 
1, Przez dzień wczorajszy w Krakowie. Prof. 
e wa przyjechał o godz. 5.54 rano pociagiem 

warszawy i zamieszkał w swej salonce na 


orcu. Przedpołudniem prof. Barte: udał się 


R. an egnat porady lekarskiej. Pobyt wice 
Siik jera Bartla w Krakowie mial charakten 
ie Prywatny; p. minister nie zetknął się zu 
skie z. przedstawicielami władz krakow- 
aj h. Wieczorem o godzinie 11.55 p. wicepre- 
łer wyjechał do Warszawy. 
SZ. ZJAZD DOROCZNY DYREKTORÓW 
Kół SREDNICH z okręgu krakowskiego, 
+ zie się w duiach 22 i 23 bm. w gimna- 
sę Św. Anny w Krakowie. Przedmiotem 
po będzie: „Poziom umysłowy dzisiejszych 
) ilur jentów” — na podstawie referatu dyr. 
Aworskiego z Wieliczki. W zebraniu uczestni 
sk będą delegaci Uniw. Jagiell., kuratorjum 
Stowarzyszenia dyrektorów z Warszawy. 
ł og LIKWIDACJA STRAJKU PIHKARSKIE 


Wtor 


k 


„LSkimi a pracodawcami. Do ugody przyczy 
ga Się w dużej mierze tak zastępcy centrali 
rzy Szawskiej pracowników jak i cechów. któ 
bi umyślnie w tym celu do Krakowa przy-j 
PA 1. Robotnicy uzyskali tygodniową (nieakor 

Wa jak dotąd) pratę i płacę. a przedsiębior- 
M piekarscy zagwarantowaii scbie ilość ogni 
Z ilość wypieku pieczywa przy iednem 0+ 
pasku. Normalna praca w piekarniach miała 
€ podjęta wczoraj wieczorem. Przez wpro- 


E zenie pracy i płacy tygodniowej nastąpi 
w 


Bój ceny chleba o 1 grosz na 1 klg. wsku- 
zaś cen mąki ogólna zwyżka ceny pieczy- 
A pójdzie o 4 grosze na 1 klg. tak, że chleb 
tagnie cenę 64 gr. za 1 kg. 

XN ROZBUDOWA SIECI AUTOBUSOWEJ. 
negdaj odbyła się w sali konferencyjnej ma- 
aa krakowskiego pod przewodnictwem 


macy) społeczno-gospodarczyca w sprawie 
a udowy sieci połączeń autobusowych w wo 
Śdztwie krakowskiem i kieleckiem. — Na 
[5 Pu referatu dyrektora izby handlowej 
tó enesza rozwinęła się dłuższa dyskusja, 
ra doprowadziła do zupełnego uzgodnienia 


$ 
 oglądó 


w w tej sprawie, posiadającej wielkie 


Sali „Przedświt-Flaszachar" Stradom 15, 0 | 
ak. 7 


u ecznicy związkowej przy uł. Garncarskiej, | 
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a Z e e M 


IKA Podni inspekina mi spraw wow. gen. ołdiowoig 


| 


; jącg prelekcję w ramach kursu wystaw skle- 
ı powych, urządzonego przez wydział organiza- 


Po kilkutygodniowych pertraktacjach we | 
ni ek wieczorem pod naciskiem władz nastą | 
l a wreszcie ugoda między pracownikami pie ' 


| 


<zydenta Rollego konferencja władz i orga- | 


Minister Składkowski bawił przez dzień wczorajszy 
w Krakowie. 


Jak już wczoraj donieśliśmy, minister 
spraw wewnętrznych gen. Slławoj-Składkow- 
ski udał się we wtorek, 18 bm. na objazd in- 
spekcyjny na teren województw kieleckiego i 
krakowskiego. O 9 rano przybył p. minister 
do Radomia, gdzie przeprowadził inspekcję | 
starostwa i był obecny podczas przyjmowania 
interesentów, dokonał inspekcji komendy po- 
licji, zwiedził sejmik, oraz szkołę rolniczą w 
Wacyniu. 

W Kielcach p, minister odbył krótką konie 
rencję z wojewodą kieleckim Mannteuflem, a | 
następnie przeprowadził kustracię powiatowej | 
komendy policji w Miechowie. 

Po przybyciu późnym wieczorem iegoż dnia | 
ZE s 
znączenie gospodarcze dla Krakowa oraz przy 
iegających do niego obszarów. Planowa sieć 
połączeń autobusowych, której uruchomienie 
związane jest z zagadnieniem rekonstrukcji | 
istniejących dróg, przewiduje obok połaczenia 
Krakowa z Katowicami. Cieszynem, Nowym 
Sączem i Kieicarni szereg dalszych linji, ujmu 
jących komunikację tych okolic w racjonałny | 
program. Szczegóły projektu i jego realizacji 
będą przedmiotem dalszych narad czynników 
zarządu drogowego oraz gmin i powiatów pra | 
guących zyskać udział w nowych połącze 4 
niach. 

Z TOWARZYSTWA  INTERNISTÓW 
W dniu 20 bm. o godzinie 8 wieczorem w sali 
wykładowej II kliniki wewnętrznej (Koperni- 
ka 15) odbędzie się posiedzenie naukowe To- 
warzystwa internistów. Na porządku dzien- 
nym referat z If Kliniki „O ziarnicy złośli-i 
wej“ oraz demonstracje chorych ze szpitala 
garnizonowego i I. kliniki wewiętrznej. 

— SZTUKA ULICY i DEKORACJA OKIEN 
WYSTAWOWYCH. Pod tym tytułem wygło 
sił art. mal. Henryk Uziembło, prof. szkoły, 
przemysłu artystycznego nadzwyczaj inieresu 


cji pracy przy Izbie handlowej i przemyslo- 
wej. Następne wieczory obejmą wykłady arch. 
Struszkiewicza o budowie i inscenizacji okien 
wystawowych, inż. Biegeleisena o cświetlaniu 
ckien wystawowych, dyr. Dygala o urządza- 
niach pomocniczych i akcesorjach oraz arch. 
Strojka „Wystawy a archttektura Krakowa". . 
Prelekcje odbywają się w Muzeum Technicz- 
no-Przemysłowem (ul. Smoleńska 9, I. p.) co- 
dziennie od gdoz. 7—8 i pół wiccz. 

— PRZEPISY W SPRAWIE POBYTU CU 
DZOZIEMCÓW W POLSCE. Ministerstwo 
spraw wewnętrznych opracowuje przepisy wy 
konawcze do dekretu o obcokrajowcach, Prze- 
pisy te uregulują sprawę jednolitego dowodu 
osobistego dłą wszystkich cudzoziemców. 

Władze zamierzają traktować liberalnie 
wszystkie formalności, związane z meldowa- 
niem się obcokrajowców. 

— WOJEWÓDZKI KOMITET i. O. P. P. 
komunikuje: Zdarzają się wypadki, że niepo- | 
wołane osobniki oferują swe uslugi czy to w 
kierunku lotniczo-modełarskim, czy też urzą 
dzania imprez na rzecz L. O. P. P. Komitet | 
zwraca uwagę, że tylko osoby, które wykażą 
się świadectwem ukończenia kursu modelar 
stwa lotniczego mogą być brane w rachubę. 
Imprez zasadniczo nie urządza stę. gdyby 2a- 
szedł wyjątek, urządzający będą zaopatrzeni 
w legitymację. W watpliwych wypadkach pro 
si Komitet o zasiągnięcie informacyj w Viurze 
w gmachu województwa. 

— KOMITET REDUTY PRASY rozpoczał 
już wydawanie zaproszeń, po które zgłaszać 
się można osobiście codziennie do redakcji 
„Czasu“ o godzinie 4-tej popołudniu. Ze wzglę- 
ilu na to, że liczba zaproszeń tych jest ograni- 
czona, albowiem koinitet chce uniknąć zbytnie 
wo natłoku. wiec wskazane są zgłoszenia jak | 


| futro selskinowe wartości 


do Krakowa, p. minister udał się wprost do re 
zerwy policji, gdzie zarządził próbny alarım 

W dniu wczorajszym (we śwodę) o godzinie 
8 i pół rano odbył p. minister koniereucję z p. 
wojewodą krakowskim i przeprowadził inspè 
kcję poszczególnych wydziałów urzędu woje 
wódzkiego, oraz sta ostwa. 

W południe p. minister zwiedził zabytki 
Krakowa, zatrzymując się dłuższy czas na Wa 
welu. 

Podróż p. ministra ma charakter niezapo- 
wiedzianej inspekcji i potrwa kilka dni. P. må 
nistrowi towarzyszy w podróży szef gabinetu 
p. Zabierzowski. 


najrychlejsze. Reduta Prasy, odbędzie sią, jak 
wiadonio, 1 lutego w Starym Teatrze i jak zaw 
sze, tak i tego roku zgromadzi naiwytworniej- 
szą publiczność. Komitet dokłada wszelkich usl- 
łowań, by przez zorganizowanie licznych atra- 
kcyjuych konkursów z cennemi nagrodami oraz 
wspaniałe udekorowanie sal zabawowych, Wea 


| dług planu znanegu artysty-dekoratora, p. prot. 


Czesława Wallisa, uświetnić tę tradycyjną, re- 
prezentacyjną zabawę dziennikarską. 


—NA TARGI w ubiegłym tygodniu spędze- 
no do Krakowa buhaji 128, wołów 126, krów, 
150, jałówek 196, ciełąt 459, nierogacizny 976, 
razem 2034 zwierząt. Płacono za jeden kg. ŻY- 
wej wagi: buhaje ad 1,25 do 1,55 zł, woły od 
1.15 do 1.55, krowy ad 98 gr. do 1.48 zi, jałow= 
nik 1.25 zł do 1.58 zł, cielęta od 1.44 do 2.10, 
nierogaciznę od 2.28 do 3.35 zł; bitej wagi: nie 
rogaciznę od 2.80 do 3.35 zł. Ze spędzonych ną 
targ zwierząt sprzedano: na konsumcję miej- 
scową 1878 sztuk, na konsumcję innych gmim 
kraju 78 sziuk, pozostało niasprzedanego bydła 
17, nieragacizny 64. Spęd bydła rogatego nie- 
co mniejszy, cieląt i świń większy, nii poprzed- 
niego tygodnia. 


— ARESZTOWANIE SZAJKI WŁAMYWA» 
CZY. Organa krakowskiego urzędu śledczega 
przy współudziałe policji w Szczakowej are- 
sztowały sprawców włamania do sklepu Wła: 
dysława Lesia w Szczakowej, w osobach Adol 
fa Cimały i Karola Mithiberga z Krakowa, oraz 
Stanisława Potockiego ze Szczakowej. Spraw- 
cy w nocy na 6 bm. wybili dziurę w murze, 
przez którą dostali się do sklepu, spakowali pra 
wie wszystek towar, jak trzewiki, sardynki, wę 


dliny, tłuszcze, czekoladę, mydła itp. ukryli 
' część na strychu bożnicy w Szczakowej, a rę- 


sztę pozbyłi w Trzebini i w Krakowie. Cimała i 
Mühlberg przytrzymani zostali w Szczakowej, 
gdy przyjechali tam po resztę towaru. Szkola, 
jaką przez kradzież wyrządzili wynosiła około 
2 tysiące zł. 

Towar przechowywany na strychu bożnicy 
odebrano i zwrócono poszkodowanemu. Za 
współudział w tej kradzie>' aresztowano Józe- 
fa Potockiego i Franciszi., wvoudek ze Szczako 
wej. , 


— KRONIKA POLICYJNA zanotowała w cią 
gu minionej doby następujące kradzieże: 30 nie 
trów blachy cunkowej z dachu domu przy ulicy 
Karmelickiej 1. 37 na szkodę Eljasza Kanarka, 
1080 zł na szkodę 
Eugenii Mondowej przy ulicy Koletek 1. 5. palto 
wartości 280 zł na szkodę Ludomira Sedlaczka 
przy uł. Wolskiej 1. 38, 7 kur na szkodę Maksy- 
miljana Weinreba przy ul. Królewskiej 1. 77 itd. 

W ręce policji wpadło w ciągu wczorajszego 
dnia kiłku złodzieji. | tak aresztowano złodzien 
mieszkaniowych: Hermana Felczera (łat 17), 
Władysława Maśniękiego, Adama Witkowskie- 
go, Jadwigę Krokosz (łat 22), Zofię Kwiatkow- 
ską (lat 19), Stanisławę Dolas (lat 17), Katarzy- 
nę Czuba (lat 19) i Zafję Klimek (łat 49). Poza- 


' tem przytrzymała policja Antoniego Mazurka 


(lat 24) i Jana Malinowskiego (lat 30) za kra- 
dzież wódek wartości 145 zł ze składu Państwu 
wego Monopolu przy uł. Zabłocie 18. 


Obchód 250-tej rocznicy śmierci Spinozy 


Dnia 2ł kitego br. ma się odbyć w Hadze wiel 
ki obchód 250-ioj rocznicy śmierci Spinozy. 
Przygotowuje go międzynarodowe stowarzy. 
szenie „Societas Spinozana”. W programie znai 
diie się przedawszysikicm uroczysta akade- 
mia przy udziaie wiadz państwowych holeider 
skieli, dypiomacji, delegatów akademij, uniwer- 
sytetów i towarzystw filozoficznych wszelkich 
krajów. Puzatem odbędzie się przejęcie domu, 
w Którym osiaunio mieszkał i zmarł Spinoza i 
w ktorym będzie urządzony instytut badań filo 
zoficznych. Nastąpi też uczczenie odnalezionego 
niedawno grobu Spinozy. W związku z temi 
uroczystościami będzie obradować międzynaro 
dowy: zjazd zwalenników i badaczów Spinozy, 
jako pierwszy z projektowanych corocznych 
zjazdów, i będzie wydany tom „Chronicon Spi- 
nozanum'*, 

Celem uzbierania funduszu na kupno donu i 
utworzenia instytutu, stowarzyszenie „SOCiŁ- 
tas Spinozana* ogłosiło następującą odezwę" 

„Z czcią ludzkość szuka tych punktów, gdzie 
genjusz dotknął ziemi, albowiem pragnie mieć 
w większej pewności jego obecność. Dom 


Szekspira w Stratfotdzie, siedziba Woltera w | 


Ferney, wejmarski dom Goethego, czy pokoik 
Dantego we Florencji stały się celami pielgrzy- 
mek, kierujących kroki ludzkie ku wspólnym 
ideałom. 

f Kto szuka Spinozy w Holandji, nie ominie 
domku w Rhijnsburgu, w którym młody Spino 
ga najpierw kształtował swój umysł i który już 
stal się miejscem pamiątkowem. A potem za- 
trzyma się przed cichym domem w Hadze przy 
Paviljongsracht, gdzie na poddaszu Spinoza wy | 
kończył swoją Etykę i 21 lutego 1677 roku du- 


„NOWY DZIENNIK" plalek 21 I. 1927 


z 


cha wyzlonął O tym właśnie domu Renan na 
pisał: „C'est d'ici peut etre que Dieu a ete vu 
de plus pres“. Profanowano ten dom najbar- 
dziej poziomem użytkowańiem, aż zagroziło 
mu, że będzie zburzony. Przenigdy nie powinno 
to nastąpić! Wszyscy, których owiała atmosfe 
ra pokoju Spinozyzmu i którzy poznali postać 
Spinozy, by ją wiebić, połączą się w wysiłku, 
aby ten dom zachować dla jego prawego wła- 
ściciela — dla ludzkości. 

W. roku 1927 minie 250 lat od śmięrci Spinozy 
i dnia, w którym zaczęła promieniować ¿ego E- 
tyka. W rocznicę 21 lutego dom na Paviłjongs- 
racht będzie oddany na własność publiczną. Nie 
ma to być martwe muzeum, lecz ośrodek bu- 
dzący życię. Będzie tutaj zgromadzone wszyst 
ko, co jeszcze świadczy o istnieniu Spinozy, jak 
portrety, dokumenty, listy, książki, będzie też 
skupione całe piśmiennictwo, dotyczące Spino- 
zy, by służyć badaczom wszystkich krajów. 
„Domus Spinozana* będzie instytutem, którym 
ma zarządzać komitet międzynarodowy. 

Wzywamy dò składania ofiar. Potrzeba 40 


| tysięcy guld. hol. ia kupno domu i urządzenie 


instytutu. Ofiary przyjmuje z Poski i wschod- 
niej Europy prof. dr. Ignacy Myślicki, Warsza 
wa, Piękna 47. 
W. grudniu 1926 r. 
Stowarzyszenie 
„Societas Spinozana* w Hadze 
Kuratorzy i członkowie Zarządu: 
L. Brunschvieg (Paryż) — J. H. -Carp (Haga) --- 
C. Gebhardt (Frankfurt n. M.) H. Hofding (Ko- | 
penhaga) — L Myślicki (Warszawa) — A. S. | 
Oko (Cincinnati) — Sir F. Polleck (Londyn), — 
A. Rava (Padwa). 


„wręczył na Kremlu swe listy uwierzytelniające 


„Moskwa, 19 1. PAT. W dniu 18 stycznia br. 
odbyła się uroczystość wręczenia na Kremlu 


stron wytworzyć musi istotne warunki dla dal 


a FZ TOŁZY ZEGARA NTS | 
Nowy poseł polski w Moskwie p. trz 
| 


listów uwierzytelniających przez posła pol- 
skiego St. Patka. Szef protokołu sowieckiego 
Floryńskij zawiózł samochodem komisarjatu 
spraw zagranicanych posła polskiego do Krem 
la. Posłowi towarzyszyli członkowie poselstwa 
eraz attache wojskowy i jego zastępca. Przęń 
wodniczący centralnego komiłetu wykonaw- 
czego Z. 8. R. R. Kalinin, przyjął posła w sali 
audencjonałnej w otoczeniu kierownika komi 
sarjatu do spraw zagranicznych Litwinowa i 
fnnych. 

Posel Patek wyglòsil po polsku przemowie 
nle, w którem podkreślił, że Polska tak w in- 
teresie własnym jak i ze względu na znaczenie 
ógólno-światowe pragnie pokoju i przyjaz- 
mych stosunków ze wszystkiemi państwami 
wogóle, w szczególności zaś chodzi jej o jak- , 
najlepsze stosunki z bezpośredniemi sąsiada- , 
mi, z którymi tak jak z Rosją sowiecką łączą | 
fe długie wspólne granice i cała sieć wspól- | 
mych Interesów. Rozpoczęte dzieło zbliżenia się 
do siebie należy w dalszym ciągu rozwijać tak 
god względem politycznym jak i ekonomicz- 
Bo-handlowym. Lojalne współdziałanie obu 


szego porozumienia. Ożywienie £ połepszenie 
sąsiedzkiego współżycia prżyriesie pożytek 
obu stronom i przyczyni się do utrzymania do 
pode stosunków w wielkiej rodzinie naro- 

w. 

Prezes Kalinin odpowiedział po rosyjsku, źe 
myśli wypowiedziane przez posła i zapewnie- | 
nia dotyczące polityki pokojowej zupełnie od- 
powiadają programowi zewnętrznej polityki 
Związku i będą z największem zadowoleniem 
przyjęte przez Związek oraz formujące go na- 
rody. Pragnąc przyjaznych stosunków ze wszy | 
stkiemi państwami i szczególnie ze swojemi | 
bezpośredniemi sąsiadami, rząd Związku uwa 
ża, że w samem zbliżeniu między Sowietami | 
a Polską jest znaczne ułatwienie wobec istnie | 
nia pomiędzy niemi wielu wspólnych politycz | 
nych i ekonomicznych Interesów. Przez zreali 
zowanie tego zbliżenia zostanie $pełniorie szla 
chetne zadanie, w czem tak bardzo są zaintere 
sowane zarówno harody należące do żwiązku 
jak i Polska. W spełnieniu swej myśli poseł li 
czyć moóże, na zupełne poparcie i współdziałą 
nie tak ze strony prezesa centratnego komitetu 
jak i całego rządu związku. 


Już się ukazały piewszepolskie monety złote 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


(Warszawa, 19 1, Sin. Bank Polski otworzyf | 
pized kilku dniami nowe kasy dla wymiany 
monet złotych na polskie. Pierwsze monety 10 
120 złotowe ukazały się już na rynku. Wyko- 
nane są ze złota próby 9-tej, na przedniej stro 
mie widnieje portret króla Boleslawa Chrobre 
go w koronie z napisem: Bołesław Chrobry: 
1025—1925. Bank Polski pobiera opłaty zależ- 
mie od wartości monety, 10 groszy od monety, 
10-złotowej, a 30 groszy od montiy 20 zloto- | 
wej. Dużo osób zgłasza się do wymiany ob- | 
**ch monet złotych na monety polskie. 


Nowe banknoty 
(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 19 1. Sin. Jak się dowiadujemy : 
nowe banknoty 20-złotewe ukażą się na rynku 
już 1. lutego br., 50-złątowe dopiero około 15. 
lutego a 10 złotowe ukażą się dopiero w dru- 
gim kwartale roku bieżącego. 


PE ALD LL 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 19 1. Sin. W nunierze 4 Dzien- 
nike mains nołnnenna Pinałalo roznorzadzenie 


"ustawy o inspekcji pracy, Punktem wyj 


„o inspekcji pracy na terenie całego pafs 


' lwowskiej, reprezentatywny gracz i jeden £ hiśj 
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ministra przemysłu i karidiu, rolnictw? í 
państwowych, mocą którego od dn), 31. sty 
cznia aż do 1. marca br. usianaw/ Wẹ cło wył 
wozowe od żyta i mąki żytniej w wysokość 
15 zł. od 100 kilogramów. Od żyta Í mąki 
tniej już załadowanych a przeznaczonych $ 
wysłania zagranieę, najpóźniej do dnia 

cznia hr. a zaopatrzonych w odpowiednie 
świadczenia walutowe, cłe wywozowe nie 
dzie pobierane, 


Rada prawnicza zajmie się 
wą o inspekcji pracy 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 19 1. Sin. W najbliższych 
Rada prawnicza przystępuje do rozpatr 


nowej ustąwy jest ujednostajnienie przep 


oraz nadanie inspektorom w sferach ich kw 
petencji prawa wydawania nakazów a £ 
tylko opini. 


Pożyczka amesykóńska ia rozbudowe 
siawskiego wętia kolejowego 


Telefonem od naszego kofespondenia. 


Warszawa, 19 1. Sin, Z Nowego Jorku d 
noszą, że rokowania w sprawic pożyczki 
rozbudowę warszawskiege węzła kolejowego 
w wysokości 8 miljonów dolarów, dobiega 
końca. Sprawa pożyczki jest już zadecydowi 
na. Pozatem omawiana jeszcze jest spra 
kursu emisyjnego i stopy procentowej. Wa 
informacyj otrzymanych z ministerstwa kt 
munikacji, pożyczka ta zostanie zrealizowaną; 
w ciągu najbliższych dwóch miesięcy. 


— 


3 A 

Wiadomości sportowe 

STANISLAW ZBYSZKO CYGANIEWICZ ba a 
obecnie na tournee w Indjach angielskich i A 
poriósł dotychczas żadnej klęski. Brat jego, wa 
dysław Cyganiewicz, trjamfuje wraz Z Garka : 
ką w Nowym Yorku. Kuzyn ich, E e” 
lek Szczerbinski, wałczy jako Zbyszko HI R s 
jedrym z najgroźniejszych zapaśników w A 
ryce. 
EN WYCHOWANIA przycznzcga A 
RZĄD. Minister Spraw Wewn., gen. Sławoj i i 
kowski, wydał ekółuik (Nr. 2, 10. L) „do wła a 
instancji, polecając im przystąpić już do propi | 
gowania wśród ludności zasad wychowania fizy; 
czrego oraz okazania wszelkiego poparcia zwa 
cza ze strony starostów kłubom i sekejom spót k 
wym. Pomoc ię winny okazywać równieź zwiąż a 
komunalue przez dostarczanie boisk, placów, 3 
kałów, świadczeń w naturze ett. Prowadzenie si 
kcji wychowania fizycznego wśród miejseowej 3 
dności powierzone zostanie w zasadzie czynnike %8 
wojskowym. 

Ż K.8.W ZLOCZOWIE weszedł do kl. B. okr% 
gu lwowskiego mocą waluego zebrania LZOPA 

GMINA MIASTA LWOWA. udzieliła Zwiążne n 
iwowskiemu terenu na boisko sportowe dla kt 
hów kl. B. i G. | 

WALNE ZGROMADZENIE Ž. K. S. GŁPRON W 
„RAKOWIE, odbędzie się w sobotę 22 bm. o gt `i 
2,50 pop. w lokalu klubowym przy ul. Sebastjasa: 
L 30 


SEKCJA SPORTÓW ZIMOWYCH KRAK. MAT- 
KABI została przyjętą w poczet członków Pół 
Zw. Łyżwiarskiego. 

WENDE (Cz. Sł.) mistrz Polski w narcłarstwi 
uzyskał ostatnio na nowej skoczuł We Lwow. 
skok 42 mtr. 

MISTRZOSTWO ZAKOPANEGO W NARCIA 
SIWIE zdobył Kuraś. 

SIEUERMANN, znakomity napastnik Hasmone 


szych strzelców Polski, wstąpił w szeregi wi: 
Ga Ukiefo Hakoaliu i bawi już we Wiedniu. Wie 
domość tę podajemy z zastrzeżeniem na odpowie 
dzialność wied. „Sporttagblattu“. Czyżby Steuer 
mano został zawodowcem? Czyżby nie islniaty 
żadne przeszkody formalne, związkowe? : i 

SEKCJA LEK. ATL. MAKKABI zawiadamia 
swych członków i członkinie, że gimnastyką w sa“ 
li Ginn Żyd odbywa się nadal w terminach a3 
tychczasowych pod fachowe kierownictwem in 
steuktora żyd Tow Gimn. 
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Mieksyk. 19. 1. PAT. „United Press“. We- 
wszelkiego prawdopodobieństwa spór mię 
Stanami Ziednoczonemi a Meksykiem w 
«wie ustawodawstwa naftowego zakończy 
ompromiserm. Rozmowy. które prowadził 
Ster dia handlu i pracy z adwokatami towa 
| + 444 naftowych doprowadziły do złagodze- 
Sytuacji. Zdaniem amerykańskich kół poli- 
aęaych usunięto w ten sposób bezpośrednie 
= 'CZpieczeństwo koniliktn amerykańsko-me- 
kańskiego. 


s; 


-~ 


zd, 19 1. (L) Wedie wiadomości nade- 
Po tutaj z Chin sytuacja przedstawia się 
dry l groźnie. W związku z wysłaniem eska- 

Y krążowników angielskich na wody chiń- 
rozeszły się także pogloski, że również i 


zbrojnej interwencji w Chinach. W tutej- 
Ych kołach politycznych podkreśla się ze 


„Akcja palestyńska wśród robot- 
ników żydowskich w Ameryce 
F Nowy Jork, 19 1. ŻAT. Odbyła się tutai na- 
dowo. żydowska konferencja robotnicza. -— 
ferencję powitał przedstawiciei Tlitachdut 
Arlosorow, redaktor naczelny  amerykań- 
u „Iorwerts* p. Kahan, ocaz s-nerainq 
SEkrelarz związków zawodowych p Schloss- 
tg. Konferncja wybrała komitet paiestyński, 
„łóry ma zebrać w ciągu bieżącego miesiąca 
0 tysiecy dola ów na rzecz robotniczych in- 
Śtylucyj żydowskich w Palestyate 


daon ovie; tesdrzewe melsyxańgkie, 


(Telegram własny „Nowego Dziennika“) 


Bruksela, 19 1. (D) Dziś zmarła tutaj cesa- 
| wa Karolina, wdowa po rozstrzelanym w r. 
1857 cesarzu Maksymiljanie meksykańskim. 
Zmarła była ciotką króla beigijskiego Alberta. 
I 0. 0 . 
~ SPROSTOWANIE. P. Ozjasz bBlumenstock, 
tam, przy ul. Bożego Ciała 1. 19, prosi nas o umie 
RR następującego sprostowania: „Notatką 


=. ire im wk 


Nr. 286 „N Dzieunika* z dnia 23/11, 1926, pt. 
naEpszy kulmienicznik* czuję się pokrzywdzony, 
giera się ona bowiem na jednostronnych i ten- 
g zcyinych informacjach Nieprawdą jest, bym p. 
| W. uwałtem i przemocą wyrzucił z lokalu, wy- 
aj ścianę, gdyż lokal ten objąłem legal- 


w posiadanie od najemcy p. H. A., poczem do- 
lero p. S. W. gwałtem wyrzucił mnie z lokalu, 
| Wskutek czego wniosłem przeciw niemu skargę 
à Naruszenie w posiadaniu i spór toczy się W są- 
| “ie tutejszym. 
dnośnie do rzekomo pokrzywdzonego p. Z. B. 
| Stwierdzam, iż tenże nigdy nie był w prawnem 
,Posiądaniu loknlu, gdyż do lokalu tego wszedł 
b slępnie, co zostało stwierdzone prawomocnym 
Ayrokiem sądowym. 
Lokal ten był w posiadaniu pp. D. K. i Ch. K, 
Mzeciwko którym uzyskałem prawomocne wypo- 
Wiedzenie sądowe, odnośne wyroki stwierdzają, 
Pp D K iCh K. uprawiali zwyczajny handel 
A lokalem na szkodę właścicieli realności i 
Pozatem żadne prawa do lokalu tego im nie 


ieprawdą jest, jakoby w realności przy ul. Bo- 
go Ciala l 19 kilka lokali sklepowych stały 
stk, gdyż wszystkie lokale są wynajęte Nie- 
Flawdą jest wkońcu, jakobym był postrachem i 
Jlanem lokatorów. Przedkładam poświadczenie, 
Podpisane przez wszystkich moich Latorów 
* którego wynika, iż postępuję z nimi lojal- 
azlachetnie i bez zarzutu” 
Ozjasz Blumenstock 


Możliwość zawarcia kompromisuwsporze 
między St. Zjedn. a Meksykiem 


| 
| 


część wojsk indyjskich ma być użyta ! 


| 


*zególnym naciskiem, że chodzi jedynie o wań jest jeszcze nieznany. 


„NUÓWY DZIENNIE” piątek 21 i. 1325 


Spotkanie obu prezydentów 
(Telegram własny „Nowego Dziennika“) 


Nowy Jork, 19 1. (D) Słychać. ze prezydent 
Coolidge i prezydent Meksyku Caes mają się 
w najbliższym czasie spotkać w jednej z miej 
scowości granicznych, gdzie omówią szereg 
spraw stanowiących dotąd przelmiet sporu 
pomiędzy Stanami Zjednoczonymi 2 Meksy- 
kiem. Zdaje się, że podczas spctkania obu pre 
zydentów nastąpi ostateczne porczuniienie. 


wysłaniu angielskich krążowników 
do Chin 


(Telegram własny „Nowego Dziennika”) 


akcję mającą na celu obronę życia i mienia 
obywateli angieskich a nie o zaczepną akcig 
wobec rządu kanlońskiego. W  ostatnieli 
dniach uczyniono jeszcze iedną próbę porozu 
mienia. Emisarjusz brytyjski w Kanionie pa- 
wiązał rokowania z przedstawicizami rządu 
kantońskiego w sprawie zapewnienia bezpie- 
czeństwa cudzoziemców. Wynik tych roko- 


Kronika telegraficzna 


— „Matin“ dowiaduje się z Moskwy via 
Londyn, że w gubernii samarskiej dwa pociągi 
zostały unieruchomione przez burzę śnieżną. 
96 podróżnych zmarło wskutek wielkiego mrozu. 

— „Times“ dowiaduje się z Nowego Jorku, że 
według komunikatu rządu meksykańskiego w 
miejscowoci Tepatitan w Stanie Jalisco zostało 
zabitych 100 powstańców. 

- -„„Echo de Paris“ dowiaduje się z Laroche- 
He o zatonięciu szalupy „Muette*. 5 osób: uto- 
nęło. 

-- W Malcie spadł hydroplan. Trzech ofice- 
rów i 1 telegrafista zostało zabitych. 

-— Wczoraj wybuchł w miejscowości Plov- 
div (Bułgarja) pożar, który doszczętnie zni- 
szczył tamtejszy teatr miejski. Szkody oszaco- 
wano 2 miljony. W czasie akcji ratunkowej 
K i się dach teatru i pogrzebał kilku straża 

ów. 


Wesoły kącik 


— Panie, pairski dom stoi całkiem krzywo! 
-— Trzymajże pani prosto swój aparat! 
ROZTARGNIENIE 

— Wczoraj wieczorem spotkałam twego męża, 
ale on mnie nie zauważył. 

— Tak, już mi o tem powiedział. 

CZUŁA 

— Mąż pani przejechany został przez samochód? 

— Ach, nie przypoininaj mi pan tego. Za sa- 
mo naprawienie spodni musiałam zapłacić dzie- 
sięć złotych ! 


— POGODA W ZAKOPANEM. Prognoza na 
dziś: zachmurzenie zmienne, dość pogodnie, lekki 
mróz, wiatry słabe południowo wschodnie. 

Wczoraj było pochmurno, w górach śnieg i mro 
źno, w Zakopanem © *'lż. Wysokość śniegu w Za 
kopanem 23 cm. w „kiem Oku 93 „Ra Ha- 
li każ zb Snieg dobry nu narty, na 

titi ob 


a DD 0 


- „u9D, węgierskie lásd UuknIE — — 
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Z giełdy 
GIELDA ERAKOWSKA 


Kraków, 19 stycznia. 
Na rynku prywatnym panowała dla efektów w 
dniu dzisiejszym tendencja mocna, szczególnie dła 
papierów cięższych i arbitrażowych pod wpływem 
silnych kursów w Wiedniu. Zainteresowanie ży- 
we, przy niedostaiecznej ilosci towaru. Natowa- 
no: Zieleniewski 14.70—14 85, Tohan 0.26, Bank 
Przemysłowy 0.14, Pharma 1—110, Bank Spółek 
Zarobkowych 7.50—8.25, Żelazo 0.35, Parowozy 
0.64—0.68, Górka 21—2, Siersza Górnicza 3.65— 
3.85, Krakus 0.40, Chybie 5255.40, Chodorów 110 
Z papierów  pogiełdowych Jaworzno 15.50— 
15.80, Cegielski 19—1950, Lokomotywy 2.17—2.20p 

Gazy Wschodnie 17.75—18.25, Bank Polski 94. 


Ofiejalne notowania: 


Na rynku walut i dewiz tendencja bez zmiany, 
nastrój spokojny, ruch mały. W Krakowie do- 
lar 8.99—899 i pół, czeki 9.02. We Lwowie ge 
tówka 8.98--8.99, czeki 902—9.02 i pół. Warszawa 
gotówka 8.98—8.98.75. czeki 9.01.25. Katowice g% 
tówka 9, czeki 9.01- ;.04 i pół. Reszta dewiz fi 
walut bez zmiany Bank Polski bez zmiany: ge- 
tówka 8.95, czeki 8.98. 


Giełda zbożowa 


Poznań, dnia 19 b. m. (PAT) Zyto 40'00— 41:00 — 
l szenica 48'50—5150 — Jęczmień 2900—8200 — 
lęczmien browarniany 3400 - 41-00 — Owies 28-26 — 
30:25 Mąka żytnia 70% 5775 - — Mąka 
żytnia kg 5025 —' — — Maka pszenna odu 71'50— 
71:60 — Ospa pszenna 27 ———*— —. ospa żytnia 
*6.75—775 — ziemniaki stołowe —— —— — ziem- 
niaki gorzelniane 6'70,— —— — gorczyca 6300—83. — 
Rzepka —'lu— - (0 — Groch Wiktorja 78-——88.00 
Usposobienie spokojne 

Giełda warszawska 

Warszawa 19 bm. (PAT. Giełda wakiy, 

Dolary 858, sprz 9*—. kup. 896. 

Belgja 1:5.60, 12581, 12519. 

Londyn 4378 sprz. 43-89, kup. 43'67. 

N. Jork 9'—. sprz. 9'02, kup. 5'98. 

Paryż 35-86, sprz. 35'54. kup. 3576. 

raga 26'72 sprz. 26%9 kup. 2666, 

<zwajcarja 173770, sprz. 174-13. kup. 178-37 

włochy 3915, 3925. 35:06 

Papiery procentowe: 8 proc. pożyczka konwer- 
syjna 97, 5 proc. pożyczka kouwersyjna 48— 18.10, 
pożyczka dolarowa 79, pożyczka kolejowa 93.50. 
'Tendeneja niejednolita. 

Akcje: paui losk: 94— 9425, 9376, bank liza 
mysłowy Lwów 0—, bank Zw. Sp. Zar. Poansù 18 
Puls 480, wild — Cegielski 20 —, Parowozy O'62 ¿a- 
wiercie 1o'żU Zegluga 0"— Polska nafta 0730, Siła | =wia- 
to 8:50 Chmielów U'— starachowice 2'42, Pocisk 1*%8 
ziełemiewski 1425 Żyrardów 13780 Chodorów 141 — 


cięłida wiedenska 


Giełda wiedeńska z dnia 19 b. m. (AL 
« ewizy. Amslerdam 25322, oelyrud 1245, Berliń 1671A 
Liuksela vot, Luiapesii 12.54 „ukaresał 375, Chry- 
atama ——, Kopenhaga 15055, Londyn 3457, madryt 
L14'U5, ledjolan . Oub, Nowy Jork „UBUD. Paryż 2th 
liraga #097, doia WAU, Dztokuolu 10940, wasazawia, 
20,4U— (BBJ, Łurycu lóu'4) dolary 1-8 U, uw NIBCKIG 
Ióc' U, ungielskie udst’, juyoziOWIALWKIU laud, NOWO 
sku —' polsku J506—4ow iumluuskie — sw 
kis— — szwiijcaizniu 18u LU, uiszpadskie —*— — czeSKie 


ARG. ŁIELLICWAM duda Duaja —, LLL 1200 
ul małpdly lvs ualicja LlG, Diorroet = BADE wua- 
upisi —— Lääh lila — . al ógu — =. 

UiGiGa ZUrTycGnhzNa 

Żurych, 13. 1 PAŁ. Paryż zz, ioudyn 25.20 144 
Nowy Jura u.ly Ld, besgja 1240, Wiucny 2400 
tliszpunja od. liUiundja „Us.sU, Meru. 123.13% 
Wieaeu s0.lo, Sztokhonmn 138.40, Oslo 132 3,4, Ko- 
peuhaga 133.40, S0lja 3.75, Praga 1537 i poi, War- 
szawa 07.00, Budapeszt YV.70, Białogród Y.12 i pół 
Konstantynopol 7.01, Ateny v.u, Bukareszt 2.77 i 
pół, Helsingiors 13.07 i poi, buenos Aires 21450. 
tendencja stała. 


uiełda Londyńska 


Londyn, 19. 1 PAT. Nowy Jork 4.85 3/4, Holan- 
dja 1213 i pół, Francja 122.22, Belgja 34.91, Wio- 
chy 112 1,4, Niemcy 20.46 i pół,  Szwajcarja 
25.19 3,4, Hiszpanja 3U06 1 poł, Danja 18.21 i pół, 
Szwecja 15.17 7,3, Norwegja 19.03 i pół, Helsing- 
iors 192 34, Praga 165 7/8. 


Galełda nowojorska 


Nowy Jork, 19. 1 (AW). Warszawa 11.50, Lon- 
dyn 485 3,8, Paryż 397 1/4, Wiedeń 14 1/16—14 1/8, 
Praga 2% 1/4, Włochy 432, Belgja 1391, Buda- 
peszt 17.5, Szwaj'arja 19.26 i pół, Helsingiors 252, 
Sofja 72, Holandja 40, Oslo 25.55, Kopenhaga 26.65, 
Sztokholm 26.70, Hiszpanja 16.16, Bukareszt 5% 
Berlin 23.74 1/4, Belgrad 176 3/8. 
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REKLAMA 
dźwignią 
= handlu :: 


jwnn‘ Tkaluia dywanów i ki- 
„aywo? limów, Kraków-Pod- 
górze, hingi 7, tremw. 3, poleca 
dywany i kilimy bezkonkuran- 
eyjnia lanio. Klinika dia naprawy 
dywanów yverakieh | kilimów. 


Pokój z utrzymaniem, blisko Uniwersytetu, z kom- 
fortem, dla panienki od zaraz do wynajęcia. Zgłosze- 
nia pod „200“ do Adm. „Nowego Dziennika". 


Poszukuje się kilku zdolnych agentów do sprzeda- 
ży masowego artykułu, za prowizją. Zgłoszenia pod 
„Popłatne* do Adm. „Nowego Dziennika“, 


Przyjmę pana na mieszkanie z utrzymaniem, oraz 
wydaję obiady po cenach niskich. Zgłoszenia pod 
„Solidny* do Adm. „Nowego Dziennika*. 


Euergiczna, bardzo zdolna siła biurowa, z 3-letnią 
praktyką przy buchalterji pojedyńczej i korespon- 
dencji w pierwszorzędnem przedsiębiorstwie handilo- 
wem, z najlepszeini referencjami, poszukuje posady. 
Zgłoszenia pod „Izraelitka* do Adm. „Nowego Dzien- 
nika“, 


Agenta za prowizją do sprzedawania mydeł poszu- 
kuję. Zgłoszenia pod „C.“ do Biura „Prasa“, Karnie- 


NAJLEPSZE: 
HERBATNIKI 


Wieczorne kursa kroju I szycia 


oraz 
wieczorne kursa modniarstwa 
dla Pań 


rozpoczynają się w „Ognisku Pracy“ w Krakowie. 
przy ul. Mikołajskiej 9. 


jątkiem sobót i ów ąt. 


CSZYW „U 


iurcji; -4 


W kszym kwartale 92; roku: 


W (ei: sposi: 


Bronie rafę przyjmuje wadda księgamia, bade mą paztówy. 


„RÓJ s zo.o. 
Warszawa, iiredytowa 1. 


- Zgłoszenia i informacje 
w kancelarji szkoły codziennie między 11—2 z wy- 


SONS WNE OSO W cam | O: p z "b WAR ed 1 Con UE NE TTE F ZTEGO TN 
SAKRY SFAKCIĄ DLA MILCSRIKOÓW MUZYKI i TANCA 
jest aparat angielski z marką „„Cłez swego Fzna'' zajncnszej kcnstrukcii (sysiemu radjo 
z podkładką mikroiczową . Sława swą. zcobyły araraiy nasze uznanie całej kuli ziemskiej, jak 
| również swoim sławnym repertuarem największych artystów świata. jak: 


s relereyski, Caiua, Celep | |. Eugelrmie priy ie. Focerbielte, Kwanline | meree re "adnie 
1-2 CZEKÓW KALI ABTE TY M RDZA MIT DNO i C o Aaa n 7. U 


MMM 


Dr. Maksymiljana Lustgartena 
zaprzysiężonego znawcy sądowego 
Kraków, Grodzka 60. Tel. 270 


podejmuje w miejscu i na prowincji czyaności 
w następującym zakresie: zestawianię bilan- 
sów, zakładanie ksiąg, stałą lub doraźną rewi- 
zję ksiąg, przy uwzględnieniu najnowszyca 
przepisów podatkowych, porządkowanie zanic- 
dbanej buchalterji, stałe prowadzenie buchalte- 
rii własnemi siłami, organizację i reorgamzację 
biur. 


Laboratorium cheńicznótarmaceiilyczne 
APTEKI F; GRALEWSKIEGO. KRAKÓW: 


JI W RENE 


Prowadzę sumiennie zarząd domów znajdu- 

jących się w Berlinie, wyrabiam pożyczki 

bipoteczne, kupuję i sprzedaję domy, jestem 

gotów podać referencje osób, których 

domami zarządzam, a którzy mieszkaja bądź- 
to w Polsce, bądź w Bełgji. 


MAŁ CASSIRER, BERLIR-WILMERSBORE Łajser-Aljee (68. 
na i. piętrzą w okolicy 


LO KEL ul. Krakowskiej nadający 


się na sklep, magazyn, pracownię lub biuro 
ewentualnie z kompletnem urządzenięm skle- 
powem, do odstąpienia. 

Zgłoszenia pod „Odstąpię“ do Administr. 
„Nowego Dziennika”. 


Ła 4 zł. 95 gr. 


(kwartalnie) 
otrzymywać będzie prenumerator €© tydzień jedną książkę a więc: 


* tomików żółtej biklioteczki hist.-geogr. „ROJU“ 


'ple 1927 roku: 1) Prof st. Newakcwski „Tragedja Jeaneity*; 2) dr. Oskar Jłrchoweki „Arlekini i t olombiny, (obyczaje 
"enecji w AVlil. stuleciu); 3) Z. Dromlewiesowa „Listy anonimowe” (roces por de la Ronciei: 4) Jerzy Bendrowski „Mohammed il, tygiys 


Jan Krzesławski „Zabćjstwc szefa żandarmów. gen A. Matgratkkiegc; 6) dr. J. P. Zajączkowski „Tajniki szpiegostwa niemieckiego“. 


tomików naszych wydawnictw 95 groszewych 


które po wydaniu żelaznych serji Londona, Benoit'a i innycb, nie potrzebuje reklamy. 

1) Melchicr Wańkowicz „W kcśc'olsch Meksyku*; 2) Jack London „Czerwony Bóg" (z ang.) 3) Jaquis 

Norbert „supiee z szanghaju* (z niem.); 4) Babel i Zoszczenko „Zbiór nowel sov ieckich pisarzy * (z ros.); 5) Pierre Benoit „Słone Jezioro” 
tz tranc.); 6) M. b. Lepecki „ W sylwasach Paragwaju‘. 


Ponadto tyłko prenumeratorzy w I-szym kwartale 1927 r. zu wpłaceniem 2 zł. 50 gr. otrzymają 


t tem wytworny kilkunastuarkuszowy. 


o cenie księgarskiej 4—6 złotych. 


W I szyja xwartale 1 27 roku czytelnicy wają do wyberu: 1) Sieroszewski „Miłość Samuaja" (już wyszła); 2) Erenburg „Miłość Joanny 
Ney“; 3) Julian Iismend „Sztuka wymyślania“; 4) Andre Gu lmains „Chłopczyca w Madrycie". 
co gwa tygodnie olizynuje czytelnik Isiążkę ciekawa. rieraz sensacyjną. ale której tematem jest zawsze tylko prawda dziejowa 
iub aktualna, podróżnicza lub yecgraliczna — (© €ue „godnie ma liieratuię Deletrystyczną piór najbardziej walętych. — 
Kaz na kwartal -—- książkę dużą, wytworną przezuaczoną dla kon pletowan a cennych księgożbiorów, Zosłających w rodzinie i przekaz: wanych dziedzicznie. 
bon enaż tego rodzaju kwążek „Rój wydaje kilka kwar alnie. prenumerator ma ozostawiony sobie wolny wybór. 


Ca2ytelnicy, pragnący otrzymać TYLKO ŻÓŁTĄ BIEL OTECZKĘ, zechcą po dawnemu 
przysłać 5 zi., jako prenu“ erate, co z-liczy się na półrocze. 
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THE GRAMOPHONE CO LIMITED 
Jenerałuy Nepiozentant ua Poleką: | 


JOZEF WEKSLERI 


eusperl i czionek lyby handl. brytyjabiei 


Kraków, Fioriańska 25. 
Warszawa. Marszaikownka 132. 
Łwev;, Sukzłtusin 2, 
ww oxp= DISIT AAR 


M 


GGŁOSZENIE. 


lzraelicka Gmina Wyznaniowa w Tarnowie 
kierowniczki dla własnego „Domu Starców”, 
Wymagana jest umiejętność zarządzania takia s. 
dem oraż pielęgnowania osób wieku podęsziego =" 
Siostra wyszkolona ma pierwszeństwo. Posada kei. 
chwili do objęcia. 


OTOKOL: 
SZTUCZNY ROŚLINNY 
TŁUSZCZ JADALNY 
GWARANTOWANEJ CZYSTOSŚCY 
BARDZO EKONOMICZNY 
ZAWIERAJĄCY I Y TŁUSZCZU 


Ski Akce. „J. D. POIOKA SYNOWIK* 


| WINCENTY MOSZKOWSK! 


Kraków, Wrzesińska 3. Tal. 2415. 


Suknie wieczorowe i balowe, kostjumy | 
| dutowe, okrycia ete.wykonuje gustownie, wedli | 
(, paryskich żurnali,i wzorowa pracow nif( 
„Ogniske Pracy‘: Kraków, Mikołajska 9 

Ceny umiarkowane. į 


„ROJ“ s.zo.o. 
Warszawa, Kredytowa 1. 


Beda' wr uaczadny Lr, W. Lberżcihaniner, = Red, odpow, Zygiryd Moses. -= Nowa Drukarnia Dziennikowa, Kraków Orzeszkowej £ 


